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Q t t a s f i  M i r a  p h a n t ą s i a
Z a m i u s t  p o l i t y k ó w  m a n n y  t y l k o  a g i t a W u t w

K raków , 11 lutego. j im goręcej p ragną okazać się użytecznym ;, tern
gadają... N ik t bowiem z w łasnej skóry

rzeczy czem hm em , jaja tylko pośredniem 
stw ierdzeniem  tej wliusnpi tn^sUności- 

n ~ w takim  razie czynić? Gdzie szukać wyj-

w

Co 
śeia?

Otóż koalicja m usi być utrzyńufful
K a zdenerwowania. idzie przez spoić- iwrę.cej gadają... W k t bowiem z w łasnej skóry  |m usi być czynną ,może być bierną i p 

zmistwo. Ujawniło się ono przedew szys.kicin w yskoczyć nie potrafi. Kto jest agitatorem  z tom, żę pew na g ru p a  s t r o n n i c t w  sejmowych 
U m y c i i stronnictw ach koalicyjnych. .Jedno zam iłowania, tem peram entu , z długoletniej ru- zdecyduje się przez czas jakiś przestać kuc ka-

Ale nie 
polegać na

żynie Ląyauen posz.ukiwania, w których  w yni­
ku wykryto wielką ilość materjalów wojen­
nych, mk rewolwery,~ karab iny , bagnety , na- 
br je, dynam it i jeden karab in  m aszynow y. —  
Stw ierdzono ponadto  w sposób niew ątpliw y, że 
p o sad aezy  broni odwiedzali w ostatn ich  cza 
saeh bawarscy wysłannicy z Monachjum, któ­
rych celem było prowadzenie propagandy re-

po-diugiem  pośpieszyło 7. oświadczeniem, że po-, 
byt w koalicji nie spraw ia mu już przyjemno-! 
ści i jeżeli w niej zostaje, to ty lko  »pro publi-
co bono* i to pod nowemi w arunkam i, ro o g la -
sza ly  je też publicznie różne oliga.rchje p a r ty j­
ne w mniemaniu, żo sk ładają  tom dowód m ą­
drości stanu, patrjo tyzm u i zręczności politycz­
nej. Tymczasem spisyw anie tych w arunków  i 
zyczeń przedstaw iać musi lite ra tu rę  zupełnie 
bezwartościową do tej pory, dopóki stronnic 
^Wa.- P0"od '/ą się na jednym  lub dwóch na j­
ważniejszych punktach  i nie dadzą sobie, sło­
w a honoru p a rty jnego ; że o n o w y c h  nie smuż
ną mówić, zanim nie urzeczyw istnią już usta­
lonych.

źh.awaloby się, ze w yszukanie takich duóch
■ Punktów, nadającycli się jako  kardynalne w 

Pierwszym rzędzie do ustalenia, nie powinno 
nastręczać szczególnych trudności. Dla umy­
słów, nie_przyćm:onych party jnością  i partyjnie

em, n it  ulega kw estji, że takiemu dwoma 
pu n -tam i powinny być: zrównoważenie budżetu 

u S T ^ ^ 011' 1 zagranicznej. A kta ro-
m l S n  R V \  r / 1 "- tyd) S;! za-■ i  Q . a u ch  bowiern jest rzeczą ustaloną, 
z bez porządnego finansowo budżetu i bez po- 
-y z 't  z obecnego położenia. w yjść nie podo­

bna.  ̂ Aie^ pomogą tu żadne w ym igiwania sie 
party jne , żadne licytacje aa. pnlrjotyzm , żadne 
p o r z u c a n ie  ciężarów podatkow ych z yjodnej 
pustej kieszeni do drugiej, żadne długi' cyr 
kum lokucje.

Zdaw ałoby się, żo w sy tu n e ii lak wszech­
stronnie w yjaśnionej stronnictw a rządzące po 
w innyby skupić się na jakiś czas lojalnie we 
■wspólnej pozytywniej pracy, 7,apomnieć na chwi­
lę , że na świecie byw ają wybory i walki o po­
pularność, i wylco-nać poprosfit najpierw  jedne 
a potem  drugą najw ażniejszą robotę.

T y m cza sem  wszy.st.ko to okaz.nje się zbyt 
prostem  i zb yt logiczem. ab y  mogło b y ć  zarazem 
polityczna™, .szczególniej « nas, w Police. — 
Stronnictw a koalicyjne pojęły swoje wsjiółdzia 
łanie w rzads e w ten sposób, żo jałow e i mało 
inteligentne swoje debaty  przeniosły z Sejmu 
i jego komisy] do... Rady ministrów. I na fem 
forum zam iast pracować, pozytw uie, realnie i 
twśpiesznie —  gadu ją. Godny współczucia dr 
Skrzyński napróżno żongluje zegarkiem  przed 
oczyma rozognionych oratorów  party jnych . Są 
oni jak  głuszce tokujące. Nie widzą nie tylko 

egarka promjerow-skiego, lecz nawet olw ierają- 
P°'^ icb "lasnem i stopami przepaści. Óni 

y -o _ szą  ̂  ̂ m ianowicie siebie sam ych. I 
dopoki strum ienie ich w łasnych pusty  cli slow 
7- c.vają im uszy, niem a żadnego argum entu , 
k tó ry b y  ich p rzek on a ł, że g-adanic 
cą realną, ani służba, publiczną

N ie sz c z ę śc ie  w  tem , że  zam iast. p o lity k ó w  
mam y ty lko  agitatorów , którzy- ciągle mnsz.ą 
Qćt|ć się na  scenie i słyszeć siebie sam ych. O 
nich to sta ry  Descartes byłby po-wiedział: »ga- 
da ją , więc istnieją!* A gdy się już raz zajęło 
wobec życia i jego spraw  stanow isko przede- 
rszystkiem  — »gadaniowo« to potrzeba togo 

gadania rośnie w m iarę, jak  w ikłają się i stają 
coraz trudniejszem i zagadnienia tego życia.

N ędza rośme z godziny na godzino. Każdy ty- 
-Ueń wyrzuca, na bruk kilkanaście tysięcy no­

wych bezrobotnych .Tu i tam zac7.ynają brzę­
czeć szyby, a ten i ów burnus1 rz ledwie z ży­
ciem ucieka, a oni gadają. Im więcej się boją,

do-, 
fach o -'

tyny , teu nie potrafi naraz 
i energicznym  działaczem .

I to jest ten grzech pierw orodny, z którym  
przyszedł na św iat obecny rząd koalicyjny ' z ludzi me kierujących się .. . 
grzech najcięższy, jak i może obarczać sum ienie . dziaia,n'u racjam i pop u larn o śc i,f y c u
rządzącego: b ezp łod n ość . | św iadczonych i każdy  w swoim zakresie

Ć> jedno piętro wyżej nad lokali m R ady mi- wycli.  ̂ ^
nistrów . przeistoczonym  dzisiaj w jak ąś  między-! N iechaj stronnictw a oświadczą drowi >Krzju- 
party iną komisję »uzgadn.'ającą«, siedzi przeci-j skienni, że upow ażniają go dc ul worzima ta- 
wioiistwo tego typu ag ita to ra , —  działacz i po-j kiego^rządu i p rzyrzekają  mu 
lityk 7. ta len tu  i zamiłowania Michał Bobr7yń- niie dla dwóch spraw : buazetu - . .
ski i mozoli się nad reformą admmist.rao.ji pań-, na takt i taki czas. K oalicja pozostałaby Ra- nye„ państw m a ej en ten ty .

Razem senatorem  K a ln ic ą  i Smól- fel, Jo rządzenia zaś zabraliby s'Q ™  ' «  ed lug u rfo rm acgL w sm  wiedeńskich, koa-
k ló ry tn ' /ociążeni obow iązkam i a»it.rf fW . n'1" dbający  te ren e. pi ta  nie p o sa d a  żadnego r.adzwycznjnc-

Równccześnie wykryto w Bolzarn- fRozen) 
wiele amunicji i broni wojennej przyczem are­
sztowano kow ala Antonio Nieoluseiego, prze­
byw ającego czasowo w Bolzano. P anuje p r z e lo .  
nanie, że w y k ry ta  broń stanow i zaledwie dro­
bną część uk ry te j w różnych m iejscach, do

., - .  . , - k tórych trudno się obecnie dostać  z powmdu
stać się m ilkliw ym 1 pita.l p a rty jn y , a natom iast systematycznie i srolucyjneł w Trentino (południowym  T yrolu), śniegu. D otychczas aresztowano 5 osób cpo  

| konsekw entnie popierać Ł-ząd faclmwy, złożony 11 ys-annicy :-i zapowiedzieli rychły przewrót [dziew ane są  dalsze aresztow ania.
nie z agitatorów  i przywódców partyjnych lecz pangermanistyczny nad górną Adygą. |  "--------
z ludzi nie kierujących się w jję^tęppwaniu

K o n f e r e n c j a  t f a l e !  E n l e n t y
W i^deiij 11 lutego (Teł. wl.) W czoraj o godz. 

pojiarcie w Scj- 9.30 przed południem  rozpoczęła się w Te mes z- 
i f pożyczki i to varze konferencja, m inis-rów spraw  zagranicz-

stwowej. Razem z
skini opracow uje p ro jek t tej reformy, o
żaden z nich nie w e naw et, c z y 'n a  komisji o podobanie się wyborcom  natomiast 7na, tcy go znaczenia, lecz celem jej jest jedynie wy-
sejmowej będz.'e wogóle pr/.cczytany. Rozumna, się na rzcv^y. --
zniwodowa, wysoko kw alifikow ana i usilna pra-J Odporne /.-iałnosc. za różne
ca odbyw a się tam  w ciszy i niepewności jalUe zwiany, k tórych  musie) ny dolo

ni' przyjemne
odbyw a sie tam  w ciszy i niepewności jakie imany, iui.V o i  m usienny doKęoać, rozdzicla- 

gokolwiek prak tycznego  ‘jej pożytku, gdy p l  b 'by sp dzięki koalicji na wszystkie stroinnc- 
dole zamiast, zapadania krótkich  i jasnych de- O-a równom iernie, więc n -e obciążałaby 
c y j ,’odbyw ają się turnieje krasom ów cze, ł i fy  lJ’C0 '-minego. .-tronnictw a zatem mc 

I pomyśleć, że byłoby tak  prostein pt«ftni«-

m iana zdań między trzem a m inistram i w ait- 
*   tualnycli

nić lokatorów  tych apartam entów , ły c h  z piecu 
szego piętra powo!ać na parter, a tych z parte­
ru -wyprawić na wszelkie piętro, na jakie’ i,vlbo 
sami zechcą s'ę  w ydrapać. 1 cala Sprawa na­
brałaby odrazu rozumnego wygkphi.

Rząd koalicyjny chwieje się. Sami jego

swej popularności 
i zdolnego do pmc.'/ 
ha jak iś czas przynajm niej

Sami jego u-
ezestnicy zaczynają rozumieć, że nic nie zrobią, 
niczego nie dokaż.ą. N aw et' te ogłaszane w o- 
osiatnich dniach zastrzeżenia i uchw ały róż­
nych stronnictw  koalicyjnych nie są w gruncie

V

tylko

ny nawet ofiar.y ze 
zaś kom potom nego 
ty w n ej rządu byłby 
rozwiązanym 

Do lego w szystkiego potrzeba, jednak 
jednej rzeczy, mianow ein : aln  nasze stronnic­
tw a zechciały na jak iś 0«aą zastąpić swój par
tjoiyzm  — posp-ilitym patrjotyznien.

A le  właśnie z tego  drobncea względu wypa 
<l!o dać d l bcracjom  n ię ^ is ^ in  tytuł... muzy-

sprąw ach politycznym i, przyczem  
głównym  przedm iotem  obrad rn.i być spraw a 
w ęgierska. Poza tem Benesz ma poinformować 

v> prak- o planowancni przez Czechosłowację uznaniu
ponosiły- Rosji sowieckiej, oraz o odroczenie te j spraw y.
Problem jako obecnie nie aktualnej.* W reszcie m in isteri ^meka. pragnie w wiciu m iastach czechosłowac­

kich utw orzyć konsu laty , szczególniej zas na

M inister Puca uiówil na tem at pak tu  bałkań­
skiego.

Czucnosłowacja 3 Roŝ a
Praga, 11 lu tego (PAT). i-Prager Ab-mdzei- 

tung* donosi z Tem eszw aru: Jak  słychać, dr 
Benesz przy  rozpoczęciu konferencji m alej on- 
ten ty  d-miósł, że rokow ania prow adzone przez, 
rząd sowiecki w sprawie uznania de iure Rosji 
sowieckiej ze strony Czechosłowacji, zostały 
zerwane. R óżnica zdań pom iędzy Czechosłow a­
cją a  R osją sowiecką tkw i w tem , że R osja *o-

—  »Qiiasi
mniejszym

p-wy • Duca ma poinform ować o rokowaniach rumup 
sko-pdskich w spraw ie odnowienia przyinie- 
rza polrtyczncgo i wojskowego. N adto m a być 
omówione stanow isko m alej en ten ty  wrobe 
marcowej sesji Ligi Narodów.

Obrady r-wpoozęte wczoraj przed południ-m , 
.toczy ły  się popołudniu w dalszym  ciągu ' 

Tem eszw ar, 11 bitego (AW). K onferencja mi­
nistrów  państw  m alej en ten ty  .trwała n czoraj 
przed południem od godz. 10— 1 popoł. Po-

Rusi P rzykarpackiej, mimo, że w  m iejscowo­
ściach tych niema żadnej potrzeby urządzenia 
konsulatów  sowieckich Czechosłowacja boi się, 
aoy te konsulaty nie służyły celom propagan- 
dystycznym  i nie zezcnobla na  ich utw orze­
nie.

Drugim punktem  Ispijruym w  rokow aniach z 
Rosją sow iecką jest nacjonalizacja w łasności o- 
byw atoli czechosłow ackich w  Rosji sowieckiej. 

Wiedeń, 11 lutego (PAT). »N. Fr Presse*
tw ierdza ją. że lem atem  konferencji by ła  spra- donosi z T em eszw aru, że powodem przerw ania

(FAT'), M usgolini u y g lo s i’ w arl ek
lż s z e  p m -n ió u ic i i iL ’, v\ k t ó  otn.-iwi.-i

nie je s t pra-

^  ss>
1  .S>‘ ^

k zy m , 11 lul ego
w czoraj w sen a c ie  dl. 
rerli punkt po pu n k cie zbijał o św ia d czen ie  S lr s  
sem an n a , wypłoszone w kom isji do spraw  za 
granicznych Reichstagu. Fłrzemó\v'enie to I 
przyjęto ow acyjnie. >

Rzym, 11 lutego. (AW).. W przemówieniu w 
senacie Mussouni, odpow iadając na wywody 
Stresem anna, podtrzym ał swoje oświadczonłe, 
wypowiedziane w Izbie i podniósł, że S tresy - 
mann nie udowodnił mu żadnego błędu. Dla 
Wioch spraw y mniejszości z włoskiej s |rony  
Brenneru są zakończone i z punktu widzenia 
politycznego jest rzeczą niem ądrą nówić tu 
o m oralnych spraw ach mniejszości. —  Jeżeli 
Niemcy zam ierzają spraw ą tę wywh o przi d 
Jagę Narodów, lo W io ch y  w  tej sp raw ie  n ie  
uznają k om p eten cji L igi. D la  W łoch  n ie  is tn ie ­
ją m n iejszośc i n arod ow e na teren ie  w łosk im , 
diisso łiri nie grozi, lecz ty lko stw ierdza faht>.. 
a przyszłość pokaże, czy Niemcy to zrozumia

Rzym, U  lu tego fPA'>’). Po im ponującej m a­
nifestacji, ,:ika się odbyła po przemówium'- Mus 
sbliniego w senacie, przewodnir.ząey scnaiu 
T ittoni oświadczył, iż każe wc-iągnąć do proto­
kółu spraw ozdanie z tej m anifestacji uczuć je 
dnom yślnosei z szefem rządu.

nssoiiiil pneicMł dK iiJintutii 
ich Iczukleni

Gdańsk, 11 lutego. (AW). „G azeta G dańska1’

a ru k u łe  pod ty tulem . „Na wzór Rra -nk uv 
I “ -jawi;i y .h  hurr.t. tua. w Tyrolu i stwier-
<lxn% /A'. Jak tlawnlef po^ięjrownfi P rusacy  na 

!polskich zi(uiiiaoh, ta k  dziś postępują z Prusa- 
p io  kami w południowym  Tyrolu. N i zh-miarti, 

jiozoAtającyeli dotąd poza obrębem Pobk i, ro ­
dacy nasi nie m aja jeszcze równouprawnienia. 
Polacy dotąd są szykanow ani jeszcze w Rzeszy 
Niemieckiej i nie inaczej postępował do nieda­
w na nacjonalistyczny senat gdański. Trzeba 
o tem  pam iętać, zabierając się do napraw y kie 
go pod .wpływem ducha Łocnrna, lia k u m  go 
Niemcy i Gdańsk zwykli się zawsze powoły­
wać. Dziennik podkre-ua, że Mussolini pierw­
szy po wojnie przemówił do Niemiec ich w ła­
snym  językiem.

ktuotonte potia włoskiego z Berlina
Medjolan, 11 bdego V). »Corricre dell i ^e- 

ra* donosi z R zym u, że poseł wtfjgąi vt Bm) nie, 
Bosdari, został odw o.any prow izorycznie az uo 
czasu w yjaśn ien ia  się sy tuacji m iędzy ob ina 
pańsl w o n i. Bo piow izoryczue *dwolarnV ' ina 
łiyć pewnego rodzaju m onitum  pod adresem  
Niemiec.

Hiemfeus prsptsgsiidn teKotticyjna
i l b  k lO S Z E C i]

Rzyni, 11 lutego (FA T DzStujmkl donoszą, 
żo oddział karabinierów F ^ e f ^ J K ] .^ -  Qa Wy-

w a fałszerstw  na W ęgrzech. PosuMilzi-nic popo­
łudniow e rozpoczęło się o godz. 3. W  nocy mi­
nistrow ie opuszczają Tem eszwar. :

W iedeń, 1 1 lu tego (PAT). »N. W  Abend- 
blc.tt* donosi z T em eszwaru: Ninc-ic oświadczył 
dziennikarzom , że rząd jugosłow iański zażądał 
cd rządu węgierskiego w yjaśnienia w sprawie 
fa łszo w a n ia  a y n a ró w . Ju ż w  roku 19JO fałszo­
w ano d y n n r y ,  a le  ś led z tw o  ów czesn e , p row ad zo ­
ne przez sze fa  policji ju g o s ło w ia ń sk ie j, zostało 
iidurcm nione przez władzo węgierskie. C o do 
restauracji FFabsburgóvv, ośw iadczył N.incic, na 
ród węgierski mu zupełną swobodę w ybrania 
sobie tej formy rządu jaka  mu się w ydaje od­
powiednią.

Dr Benesz oświadczył, że traktiaty locarneń- 
skio muszą być o ile możności uzupełnione pizez 
odpow'e<lnie uk łady  w Europie środkowej i 
wschodniej. _

rokow ań m ę d z y  C zechosłow acją a ,R o s ją  w 
spraw ie uznania de iure tej ostatn iej, jest m ię­
dzy linnemi również kwestja Rusi Karpackiej. 
Rząd sowiecki dom aga się bowiem autonom ji 
dla ludności »rosyjskiej* na Rusi Karpackiej.

Planowi znfóuct. na mlnlstrcoa?
R osta donosi z Tem eszw ani, że w czoraj wie 

ezorem na tam tejszym  dw orcu aresztowano 
dw-óch członków organizacji budzących się 
Węgier, podejrzanych o zamiar dokonania za­
machu na ministrów małej ententy

Temeszwar, 11 lu tego  (Tel. w l)  Areszł o w ani 
tu dw aj V ągrzy pod zarzutem  przygot-owywa- 
nai zam achu na m inistrów  spratw zag^m czL ych  
m ałej en ten tją  nazywmją się: Juljusz Araszky i 
Gabrjei Sabo, Obyuwaj nie przyznali się ao wi­
ny, zeznając ty lko, że są C7.1onkami związku 
odrodzenia W ęgier.

H n n a w  r o z r u c h u  w  E a l i s z ^
O przebeigu krw aw ych rozruchów w Fćaliszu dział konny, które  oczyściły plac przed ratu- 

di.ia 9 lun. donosi >Gazeta Kaliska« następu- szom. N astępnie cofrnęto szkołę policyjną i w 
ją co szczegóły: •' Igm acnu pozostawiono 14 policjantów  na stia -

Tluin, złożony z 300 ludzi, zebra! się przed ży. Z powodu, że podczas szarży, jeden z kon- 
M agistratern. delegoc.ja zaś bezrobotnych we- nyeh policjantów  uderzy! szabLą starszego czło- 
R7.1a do JFtigistratu przed południem w celu roz- w ilk a , tłum opuśe.ił plac przed ratuszem  i ul - 
mówienia się z prezydentem  w sprawie za po- cą W rocław ską podążył na  Lipową Jo koszar 
raóg. Ponieważ delegaci nie chcieli się zgodzić policyjnych, które zdemolował i chciał uczynić 
na propozycję prezydenta i zachowywali prowo- samosąd nad konnymi policjantami Tam  wy- 
kacyjnie, prezydent wezwał aa ąotnoc p o -'w iąza ła  się walka i wym iana strzałów , przy 
licję, która aresztow ała pięć osób, jednakow oż czem zostali ranni: R-ohsiein Leon la t 15, Górski 
po chwilowym pobycie w areszcie w ypuszczo-' Josek  la t. 18 K rupczak Ja n  la t 18, W olm akie- 
no ia-li. Ponieważ przed ratuszem  zebrały się wicz Bronisław  lat 27 i K ałtiżny Tadeusz, 
większe tłum y, wezwano szkołę policyjną i od- j Z policji zostali ranni: W iniaszczyk Franci-

POMAN BATTAGuIA  

1?

Olbrzymie l a b ^ l ^ -  rlK'h panow ał niezw skly. 
Poza cilasne k!Z;iC;Vch przelewały
w ^ je s m ie  wś ódy oi “ ' t ^ CPy ^ ^  znów snuły v  olt''zykow.. i złorzeczeń,

cl>ego pesz.,, u. 1<J Wsn'ld jodnosła jnego, głu-

p,J‘n<<,a onergja życia, jakiś 
.  ̂ " J y> Nerwowy fluid unosił się w po-w io,rzu, w niKa,

isto ty  n. -i V‘. w najdalsze zakątk i ludzkiej
o i c k a w i j ' ^  .obojętnego pobudzał 5 - 
nowa-n ’ ‘ D l,olv0.]ui<>jszego w y trąca ł z

Niecodzienne
w rak u  fSSfe z a in te S m W

obiega i y ° Aaktórą
dć

i za-
y trąca ł z rów-

'ńusinło być zdarzenie, k tóre  
, >a!o synów  tej 7.terub 

' Okot falo yJektnczi: clioow, niosących ?e sol.-, i °  e lok tr-vcznJ'eh PR1"
k J Kiami, kior; ,kon- *'v^ ki> sloWib obrazi’ 
amiijKji w i t.w. - - ‘ ,Jno  ’e w szystkich kie- 
brzvInie, r r , : „ S  0̂rilcN okutem  w beton, ol-
“JLłll 5v '• ? ' /Ixui,4łJlO V

Jrz?'m ie’m iast-w 6 'ni° ’ obutcm  w boton,
unn u zbuaow ano, _  t( zieiP; luui

sształt o i b L L * ?  ni' ' j ° " y belikopteróiy, na 
I nic iirt „ i .  . 8tad . dziwacznego p tactw a.

siQ, nie potrafiłoby zadziwić 
dumie sw ojej ponad niebo 

w nieznane, tajem nicze nie-

brz 
którą

tai
, ’,ic  ju ż , Zda

człowieka, co w 
W yrastał, sięgał

gdyś krainy, rozparł się wygodnie na ziem ­
skim globie i innym planetom  zuchwale rzu­
ca! wyzwania.

A jednak  — dziwnie niespokojne były tłu ­
my dnia tego na  ulicach m iasta.

Jedno  nazwisko w poszumie s!ów można 
było wyłowić, jedno nazwisko, co od lat 
przejm owało ludzi czcią i obawą, jedno nazw i­
sko, co ponad inne wyrosło, na szczytach ludz­
kości rozbłysło potęgą geniuszu.

—  D oktor Toram o —  dok to r Toram o : — 
szem rała ludzka fala.

A on s ta ł oparty  o fram ugę wielkiego okna 
z miki i patrzył ponad czarny tłum .

PatiY.at >v dal, gdzie na zachodzie słońce 
zapadało poza szczerbiono m ury drapaeżow , 
ostatn ie purpurow e rzucając błyski —  knva- 
wĄc stad a  białych chm urek, pędzonych wie­
czornym w iatrem  w dal.

Siruitny był doktor 'to ram o  —  sm utny, bo 
zdało mu się, że za la t jego dziecięcych pię- 
knimsze byłv zachody Słońca, że za la t jego 
m łodych "słodszym był zap a .n  kw iatów , żo 
niegdyś, przed la ty , jaśniej błyszczały oczy
kobiet...

Sm utny był doktor 'ramo.
A słońce gasło —  purpurow e odbłyslti roz­

biegały się promienisto, różow iły niebo, zapa­
łały się krw aw o na szybach^ okien, k u  ca ty cie­
ple refleksy na ściany domów.

Zm rok zw olna
sil nie miał, bv gło-wę oderw Jo ia n io
okna, bv odwróci oc - o H ,  °*  f ^ u g r  

- . . . .  - , ° a  ostatn ich , kona
jących promieni slonca, by m yśiom a kazać 
spoko.).

W szak ju tio  sta je  n rvma] a  ycia . —
W szak tłum y te, od dwóch dni zalecające u li­
ce, pragną go ujrzeć za w szelką cenę —  u j­
rzeć jego — m istrza, tajem niczego władcę 
ludzkości.

A on tym czasem  czuje się m ałym  i słabym, 
dziwnie małym i sianym .

Czuje swoją nicość i ogrom  niew iedzy, swą 
bezsiłę wobec zagadnień, k tóre  byle nędzarz 
rozwiąże z łatwością.

—  Smutno mi —  bo piękniejsze były  za­
chody słońca w latach  m ych m łodych, a  kwia­
ty  m iały słodszą woń i oczy kobiet jaśniej 
błyszczały. —  Smutno mi...

—  1 nie mam sdzie zwrócić się ze sm utkiem  
moim’ opleciony w okół kam iennym  walom 
murów, wśród których tlue-ze się mój duch.

1 sm utek inoj, nie je s t moim sm utkiem ...
—  1 beznadziejność dni moich, nie jest m o­

ją  m ęczarnią...
— I nie dla mnie zagasły  zachody stouca. 

woń straciły  kw iaty , a  oczy kobiet blask...
—  Smuci się, m eczy i cierpi we mnie dusza 

ludzkości — dusza ludzkości, co praestała 
czuć, dusza ludzkości, m rąca  w  stalow ym

uścisku w yrachow ania. —  Tak szeptał cicho 
duch mistrzu.

—  j la , zedrę ju tro  ostatnio iluzje, porwę 
w strzępy,, resztę tej dziecinnej, pły tkiej wia 
ry  —  w iary w nadprzyrodzoną k ratnę ducha, 
co żyje w łasnem , odrębifem życiem, co silniej­
sze jest od czasu, przestrzeni, życia sam e­
go.

—  Zam knę duszę ludzką w, m ałe, ciemne 
pudełeczko, uchw ycę b łąkający  się w nie­
skończonym , kam iennym  labiryncie św iata 
strzęp w iary  i rzucę tłum om  pod nogi

Oto dusza w asza, oto czucie wasze, oto 
g łupota w asza —  chichotało coś złowrogo 
w m istrzu.

A jednak  sm utny  był d o k to r Toram o i ' po-
zwa ai^sobie n a  luksus posiadania duszy.
. N iedługo to po trw a —  m yślał. —  Już
ju tro  jasnem  w szystko będzie i z ludzkością
całą w raz jeden  wzniesie okrzyk: E ureka!
Oto droga p rosta  i jasn a , z k tó re j nam  zboczyć 
me wolno!

—  Oto d roga, k tó ra  nie wiodzie do żadne­
go celit. bo sam a dla siebie celem jest...

—  Oto droga, po k tó re j kroczyliśm y od tuo 
skończonosci i po k tórej w nieskończoność 
kroczyć będziemy 1 E ureaa! —  po trzykroć. Eu­
reka!

—  A przeszłość nasza ciem na, to n iedo łę­
stwo chorego na k a ta ra k tę , k tórem u, gdy

szedł no g ładk ie j, jak  stó ł drodze zdało się, 
że w puszczy się znajduje...

— A przeszłość nasza, to słabość aaJfty łi
mózgów.

—  A przeto pozostaw im y ją  poza sobą i pój- 
d-ziemy po drodze onoi.

—  A droga owa nie wiedzie nigdzie...
—  A droga owa je s t bez początku i bez 

końca, jest zarazem  przyczyną J skutk iem , 
jest wszystkiem  i niczem...

Z apatrzył się doktor_ Toram o w  ostatnio 
błyski gasnącego słońca.

* * *

Kończono osta tn ie  przygotow ania do ju­
trzejszej prelekcji. G igantyczna sala la b o ra to ­
ry jn a  w  zak ładach  d ok to ra  Toram y zalana 
b jda potokam i biało-niebieskioo-o św iatła, k tó ­
re w ydobyw ało się z poza olbrzymieli tafli 
ścian, spływ ało z przeźroczystego sufitu, w y ­
dostaw ało  się poprzez szklaną podłogę.

Rów nom iernie rozłożone prom ienie rozśw ie­
tla ły  jednakow em i m atowem . blaskam i salę, 
w nikały  w najdalsze zak ą tk i i nie pozosta­
w iały po sobie śladu cienia. —  m orze świa­
tłości, w ielki p ro sto k ą tn y  basen  lśnień.

■ i. *■ . (C. d. n.)



eze-k (ciężku lanny), oruiz aspirant Początek i 
przodow nik Lapsz, k tó rzy  dążyli na miejsce zaj­
ścia i przed szpitalem  zostali ciężko poranieni 
przez tiara, który za nimi wdarł się do szpitala 
i chcral zlinczować asp. Poczgtka, czemu prze­
szkodzili lekarze. S tam tąd  tłum  udał się przed 
M agistrat i ty lnem  wejściem wdarł się do loka­
lów magistrackich, gdzie otoczył policję, unie- 
ruehom iając ją  i rozpor-ząl demolowanie Magi­
stratu. przyczem ranny został w głow ę prezy­
dent Szarras, tak, że upadł bez przytomności. 
Poturbow ani również zostali: kom endan t Sfo- 
czewski oraz k ilku po licjan tów , zastępcy zaś 
s ta ro s ty  p. Ostaszewskiemu groziła  śmierć. — 
Zmuszony wiec byl w yjść przez okno na pierw- 
szem p?ętrze i w ten sposób po gzymsie zdolal 
się uratować przed tłumem. -s w*

Tłum  zdemolował zupełnie urzątizeire 1-go 
piętra, przyczem  ofiarą padły b iurka, szafy, 
m aszyny  do pisania, meble, drzwi, okna itd . Te­
lefony pow yryw ano i wyrzucono na ulicę.

W tedy  w ładze wezwały w ojsko, k tó re  w sile 
batalionu objęło władzę nad miastem, oczyści­
ło cały  plac ratuszow y i pobliskie ulice z tłumów7 
i wzięło wr posiadanie ra tusz. P rzy  rozpędzaniu 
tłum u, k tó ry  rzuca? kam ieniam i i kłodam i na 
żołnierzy, około trzydziestu osób zostało lekko  
rannych. " - -1 ■ ** v

W śród tłum u, sk ładającego  się przeważnie z 
wyrostków i dziewcząt, spotkać _ byfo można 
młodzież szkolną, co z żalem zmuszeni jesteśm y 
zaznaczyć. Również w inniśm y podkreślić, że 
starsi robotnicy praw ie nie przyjm owali udziału 
w ekscesach i starali się uspokoić w zburzone 
tłum y.

N a d to  p o d a je  »O azeta  K a lisk a *  n a stę p u ją c y  
sp 's rannych:*

P rezyden t m iasta M. Sza i ras, tana  tłuczona 
g łow y, A spirant P oczątek , rana  k łu ta  nożem  w 
głow ę i wybicie zębów. Przodow nik P. P. Łapsz 
ogólne potłuczenie, przyczem  obu wyżej w y­
m ienionych okradziono z pieniędzy. B iusanczyk 
Franciszek, w oźnica policyjny, rozcięcie cegłą 
górnej w argi i wybicie zębów7. R óżański post. 
konnej policji, ran a  stłuczenia głow y. Paczkow ­
ski Feliks, posterunkow y, ra n a  tłuczona głowy. 
K an ia  K arol, ła t 07. przechodzień, ran a  tłuczona 
głow y, znajduje  się w szpitalu . Bołsztcin Leon, 
lat 15, M ajkowska 5, ra,na postrzałow a praw ej 
ręki j praw ego biodra, G órski Józef, la t 13, Pi- 
skorzew ie 2 , ra n a  postrzałow a p ra w e g > pod­
udzia, R zepczak Ja n , la t 19, Skarszew ska £5 
rana postrzałowa, praw ej stopy, W olniakicw icz 
Bronisław , la t 27, Skarszew ska 27, rana po­
strza ło w a praw ej nogi pow yżej kolana, K alnżny 
T adeusz, la t 2 4 , O grody 30, rana. postrzałow a 
obu nóg , M ajdas A ntoni, la t 22, A snyka 51, 
ran a  k łu ta  krzyża.

Opfl-rzeni: W arek  i B ernard , la t 17, G órno­
śląską 57, ran a  k łu ta  praw ego ram ienia i T rę ­
bacz Józef, la t 19, G óm śląska  72, rana cięta 
palca praw ej dłoni i spłazow ana lew a dłoń.

n o w a  r e f o r m a

Z m o d e ru iz o w e « T u rc ja ,
R o z b m i o t v a  A u g o r y

;..u;t'iw ósłszy_ s to lic ę
pap-tw a do A ngory, w ytrw ale pracujo u.id tom, 
aby to  m iasto rgżswuąó i  szybko-doprow adzić do 
stanu św ietności. K oncentracja najw yższych pań­
stw ow ych w ładz w A ngorze, a w  związku z tem  
koncentracja tam że różnych ’ płaeówe-k dyploma- 
tyezmyeh,^ w ym aga dostarczenia im odpow ie­
dnich pom ieszczeń, co silnie oddziaływ a na akcję 
rozbudow y miasta o Na rycipię wiklrzknj' r. w tą śnie 
porwteiaiwamde nowej niicy w Angorze i n a  szerszą, 
skalę prowadź one roboty budowlane w kierunku  
europeizacji m iasta. N ależy przypom nieć, że nie­

dawno, jak doniosły depesze, postamowiono w An­
gorze podjąć budowę wielkiicgo gm achu dla Mu­
zeum N arodowego. TJderzyją eem jetst, Łże Tulrcja. 
ziniwzcBona w ojną, podobnie, jaik inne państwa  
europejskie, i także " znajdująca się w trudno- 
śeiacth fima-n-sowych, forsuje i znajduje środki na 
cele budowlane.,, a podejmująic już teraz budowę 
Muzeum Nagrodowego, daje czynom  dowód swej 
kultury i zrozumieuia obowiiąafków w obec zbiorów  
sztuki. Moż-eby W arszawa, a  zw łaszcza Kraków, 
zastanow iły się nad Km. 1

—o

-  ZGROMADZENIE ZWIĄZKU INWALIDÓW,
W niedzielę, 7 bm., w sa li Sokola odbyło się w al­
ne doroczne zebranie członków  pow iatow ego K o­
la  Związku inw alidów  wojennych w Krakowie, 
.na ktorem  dokonano wyborów now ego zarządu 
Kola, w' skład którego w eszli: dr Srautóhtw Pro­
stak , przewodnie.-ząoy KPla, Bronisław  N ow ak, za­
stęp ca  prze w odni e.z ąc ego , R uta Leopold, sekr- 
taaz, Xoga,jewbki A ntoni, zastępca, sekretarza, B a­
braj Jan, skarbnik, Sajek Błażej, zastępca skarb­
nika - • — — - —

Aa zebraniu uchw alono rezolucję, dom agającą 
się pow iększenia git w w ydziale VI, Izby skarbo­
wej ze względni na to, że akta. kom pletnie go to ­
we, gdfflę wiin.no nastąpić beazwlocaniie w yp laceoie  
■ranty, czekają nd trzech do pięciu m iesięcy na  
apro-haitę.

la w al.idz.-i dom agają się szyb k iego  w ykonania  
u.-tawy o rewizji koncesji, na którą czekaja ofiary  
wojny przeszło rok.

W SPRA W IE WYBORÓW DO SĄDU PRZE­
MYSŁOWEGO iłiforma-cyj i wyjaśnień udziela s©.

i m r ~ j  E A i  u  ^
i l s i l

i s i i r  mi3ji!(i 

iii. Sil.YBltij}]
Pcaząf, o q. 
7*30 wieczór

SrfcS3f” P r z o ^ s ta w ie i i ic  p o p u la r n e

P 0 U T 9 K A I  MIŁOŚĆ
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O p e r s & a
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7*45 wieczór*

NOWOŚĆ SO W O Ś Ć

Księżniczka dolarów
C S' s « 

oparstk* rALlA

Sławkowska- i. 0, codziennie od godziny 6 'A  <£»

r a t o w l e  radcy izby

Nowe zaburzenia w Kaliszu
A g ita c ja  p osła  H o ło w a cza .

Kalisz, 11 lu tego  (AW). W czoraj przed połu­
dniem , wbrew zakazow i w ładz adm in istracy j­
nych, usiłow ano urządzić wiec w kinie Stylo­
wym. Gdy n a  trybunie pokazał się konmtiizują- 
cy  poseł Holowacz z partji Chłopskiej, na salę, 
wkroczył oddział policjantów, który rozprószy! 
obecnych. W obec agresyw nego stanow iska tłu  
mu, policja użyła rewolwerów, raniąc 5 osób. 
Poturbowano również posła Hołowacza, k tóry  
Stawia! opór policji. Przybyły od d za l wojska 
zaprowadził porządek, obsadzając i zamykając 
ulice. Magistrat był dziś nieczynny. Sklepy za­
mknięte.

Zaburzenia Kaliskie ftBSItzns 
nlespcdzfanKn

Warszawa, 11 lu tego  (AW). Z apy tany  przez 
nas dyrek to r departam entu  m inisterstw a p ra­
cy  i prezes zarządu głów nego funduszu bezro­
botnych  p. Szubertowicz orze-kl, że okręg  kali­
ski nie jest bynajm niej najbardziej niebezpiecz­
ny, jak liy  to  się w ydaw ało  z przebiegu ostatnich 
zajść. W  kaliskiem  było w  styczniu 5.000 bez­
robotnych, zaś w lu tym  6.200. Z funduszu dla 
bezrobotnych w yasygnow ano ma zasiłk i w 
styczniu  72 tysięcy zt., w luiym  75. tys. zk, z 
czego połowę już wypłacono. To też w ypadki 
kaliskie nie stoją w związku z rządową akcją 
pomocy. Konflikt wybuchł tam na tie obniże­
nia zam achu n a  ministrów7 spraw7 zagranicznych 
magistrat. Zajścia te były więc tragiczną nie­
spodzianką.

BemriBtrccie tezroMwH ©ładzi
Warszawa, 11 lutego (AW). Z Lodzi donoszą, 

że w czoraj tium bezrobotnych zgromadził się 
przed magistratem, dom agając się w ypłacenia 
zasiłków . Demonstranci przerwali kordon poli­
cji, k tó ra  z trudem  zdołała utrzym ać porządek. 
D em onstranci wysiali do m agistratu  delegację, 
k tó ra  przedłożyła postu la ły  bezrobotnych.

Eh gil pragnie zuźssiisf strniKl 
u Zcgłelslu OshrctssRśsm i n§fioi»

Warszawa, 11 lutego (AW). Dzisiaj odbędzie 
się  w m inisterstw ie pracy i opieki konferencja  
w  spraw ie zażegnania możliwości wybuchu 
strajku w Zagłębiu Dąbrowskiem i inałopolskiem  
Zagłębiu naflowera. N egatyw ny w ynik konfe­
rencji mógłby doprow adzić do s tra jku , nie ty l­
ko w7 Zagłębiu D ąbrow skiem . ale i na G. Śląsku. 
D la poparcia, po.-tulatów  górników  proklam o­
w ali robotnicy strajk w Zagłębi nnaftowera. 
Sytuacja jest w każdym razie poważną. Dzisiaj 
będą obradow ały również Związki górników , i

Poznań, 11 lutego. (AW). W ielką sensację 
w7yw olalo w Poznaniu aresztow anie rad cy  Wiei 
kopołskiej Izby skarbowej w Poznaniu, Adolfa 
Miczki. A resztow anie pozostaje w związku 
z nadużyciami przy budowie gmachu Izby skar­
bowej w Lublinie. R adca Miczka załatw iał roz 
m aite transakcjo , _ niezgodne z charak terem  
urzędnika państw ow ego; i tak : od sk ładają­

cy  cli o fe r ty  wymusza! pewne prowizje, od k tó ­
rych u za leżn ia ł rozp atrzen ie  o fe r ty  w o g ó le . Po  
u zy sk a n iu  d o sta w y , d o sta w c a  bez n o w ej la  
pów k i n ie  m ó g ł u z y sk a ć  a s y g n a ty  n a  w y p ła tę  
n a leżn y ch  m u p ien ięd zy . C h a ra k tery sty czn cm  
je s t , iż M iczka je szcze  w7 c z a s ie  o s ta tn ie j  byt­
n o śc i w  P ozn an iu  u trzy m y w a ł n a d a l łą czn o ść  
ze  sw o im i w sp ó ln ik am i w L ub lin ie .

my* z dnia 29 ub. m. popełniłem  niedokładność, 
k tó ra , jakkolw iek nie tyczy się is to ty  spraw y, 
poruszonej w w spom nianym  a rty k u le  i odpo­
w iednia w zm ianka um ieszczona została przeże­
rani o zupełnie naw iasow o, w7 formie ogólniko­

wej, nie mniej jednak je s t n iedokładną i może
dać powód do m ylnych w n io sk ó w . .............
- Chodzi o nieścisłe sform ułowanie przeze- 
m nie wzmianka, że obecne D yrekcje Robót 
Publ. w  Ma-lopolsce (podałem, że ich je s t czte­
ry , a  tym czasem  istn ie ją  ty lko  dwie) przy  
w iększej ilości urzędników  spełn ia ją  te  sam e 
czynności, jak ie  w b. N am iestnictw ie spełniać 
m iała m niejsza ilość urzędników  technicz­
nych. Otóż  mogę na podstaw ie danych, za­
czerpniętych z 5-JIo.f- und S taats-IIaiiubuch der 
Oes-terr.-Ung. M onarchie* za 1913 rok podać 
następu jące  dano: IV h. N am iestnictw ie wre
Liwowie pracow ało 74 techników , na, prowincji 
46, a  specjalnie w7 urzędach budowli wTodnych 
57. IV ekspozyturze budowy7 d ró g  w odnych w7 
K rakow ie pracow ało 17 techników'. W b. W y­
dziale K rajow ym  pracow ało: w biurze m eljora- 
cyjnem  —  69, w kolejowem  —  19, w drogo­
we ni —  41, w oddziale budow lanym  —  2. Otóż 
na całym  obszarze Małopolski pracow ało w 1913 
roku — 325 sił technicznych.

Ile sil technicznych pracow nio -w roku 1924 
i p racu je  obecnie n a  tym  sam ym  teren ie , co 
zdziałano, ile w ydano na  p race techniczne pie 
niędzy, nie mam na razie możność zbadania. 
J e s t  to rzeczą fachowców. Muszę jed n ak  się za ­
strzec, żeby ktokolw iek nie zechciał z mojej 
pobieżnej i nieściśle sform ułow anej wzm ianki 
w yciągnąć m ylnego wniosku, jakobym  byl zda­
n a ,  że w ykonyw ana obecnie przez siły technicz­
ne iia terenie Małopolski praca by ła  mniej w y­
datna. niż przed rokiem  1914. U nas nie ceni się 
dostatecznie p racy  i zdrow a, przykrohy  mi było, 
gdyby mnie k tokolw iek o takie nfeposzanowa- 
nie cudzej p racy  posądzał.

Dr Tomasz Janiszewski.

E A

EcłiD „Glosa wyborcy do posłów"
O trzym ujem y pismo następujące:
Zwrócono mi uw agę, że w  a rty k u le  p. t. 

»Glos w yborcy do posłów* Nr. 23 »N. Kefor-

Kraków, 11 lutego.
C z e s k i  h a E d e i  p r z e c i w  z n i e s i e n i u  
c z e s k i e g o  k o n s u l a t u  w  K r a k o w i e

P ra-kie pUmo „Narodni Oswobodzenie", donosi, 
że c*esko-stow aokie kola handlowe i przem ysło- 
wc zaprotestow ały przeciw zniesieniu czesko-sło- 
w.adkiego koiusulaui w  Krakowie, podnosząc. że 
kornsnlat ton położył w ielkie zasługi przez inter. 
w wieję w sprawach celnych.

Z b r o d n i c z y  z a m a c h  u a  k o l e j c e  
g r ó j e c k i e j

Z "Warszawy telefonują:
W czoraj wieczorem m aszynista pociągu k o ­

lejki grójeckeij do-strzegł na  4-tym  kilom etrze 
od W arszaw y na  torze olbrzym ie kam ienie. Mi­
mo puszczonego w ruch ham ulca, ko lejka n a ­
jechała  na  kam ienie, w sku tek  czego początko­
we dw a wozy zostały  zdruzgotane. Na szczęście 
o fia r w ludziach nie było. Chairaktorystyioznem 
je s t, że n a  śpieszące z W arszaw y z pomocą 
pogotow ie techniczne rów nież usiłow ano doko­
nać zam achu, przez podłożenie kam ieni, w o d ­
ległości kilkudziesięciu m etrów  od poprzednie­
go m iejsca. Zachodzi przypuszczenie, że powo­
dem  zam achu by ła  chęć obrabow ania rozbitego 
pociągu.

Schwytanie głośnego 
niemieckiego przemytnika

Z K a t o w i c  donoszą: »

górnośląski i Zaglębio D ąbrow skie przem ytnika  
tytoniu i sacharyny, n iejakiego Maks a Wienłzika 
z B ytom ia. Przy aresztow anym  znaleziono 70 ki­
logram ów sacharyny krystalicznej.

_ Czy n i e  z a  w i e l e ?
Telegram  iskrow y z M a d r y t u  donosi.
Lotnicy hfe-zpaiucy przybyli w e środę do B ue­

nos A ires, p rzd ed a w sey  ponad A tlantykiem . To i 
'zakończenie śmi-ak-go lotu obchodzono w Madry­
cie, jako narodow y triumf. W ieczorom odbyła  
.■się iluminacja, a dzisiaj będzie w kościołach  od­
śpiew ane „Te Denni". Ma być w reszcie ogłoszo­
na powszechna anmeetja.

9 wieczorem .
K. S. CRACOYIA I. — R. K. S. LEGJA. Z? w.

Iow. odbędą się w niedzielę, 14 bm., o godzinie 
2.30 po połudiuiu na boisku Legii. D ostęp koło 
ł miska T. S. W isia. lub przez kladlkę osi A lei 3-ro  
Maja. Młoda d-mżyna L cgji rozegra pierwsze za­
w ody z A-klasow ym  przeciwnikiem , które budzą 
zrozumiale zakUcreso warnie. Ceny miejsc: pieczą- 
ce 1 zloty, stojące 50 groszy.

W YGOTO W ANIE’ AKTU OSKARŻEiniA. Akt
ońkarżonia jirzcciwko Baderowi, zabójcy Morgu 
Iĵ -isa. jest już na okońozoniu i będzie obejm ował 
10— 11 stroni pism a m aszynow ego A kt oskarżę, 
uia idzie w kierunku zabójstwa. Opra-cowuje go  
prokurator M ichałowski. —

NA GORĄCYM UCZYNKU. Policja krakowska 
jrt'/.y trzy mula .na gorącym  -uczynku wlamatwi. do 
mieszka,nie artysty malarza Malickiego, zim iaśz-; 
kalcgo jirzy ulicy. Lubo.mirs.kich 39, znanego zlo-: 
uzdoja mieszkaniowego,. Władysława SpawiiKkie- 
go, lat 19, _ dwóch jego towarzyszów zdołało 
zbiec. Część rzeczy odelwano. Wartość skra f'z.lu- 
nych pi-zedmtotów jeszcze nieustalona, gdyż po 
szkiwlowany przebywa [K>za Krakowem.

OKRADZENIE M IESZKANIA. N ieznani ftj.iaw- 
cy wlamnli się do mieszkania Wilktoi-ji Dolińskiej 
m Rynku główńiym i skradli jej większą część g;u- 
deroby. o: -- u -> i. ■

■T iAYa &&&H?iaUł
W e c z w a r te k  l i - g o  i  w  jU ą te k  !2-ę;o lu te g o  b . r '

o g o iiz in te  8 -m c j w ie c z o re m

©

D I I E W C 1 Y N Ą  
Z  Z A P A Ł K A H I
1’auiunioia iantRstycziio baletowa, w 3 aktach  i motywach 
miizycrnyCti tru iju szw  S z r e y e r a ,  z, prologiem J m lw ig i  
m ig o w e j. GofWuue w ystępy BK?JEN V i? S 'lF .i’S V ‘ 
C la lre  lle ilyB s szkoty baletowej N in y  O o ltń s k io j  oraz 
F E M K S A  B A Ń K O W SK IK G j  baletm istrz.i teati-ów 
warsz;iwt.kicli, oraz wspótiul.ziat Zrzeszenia srtyslAw

GROŹBA ZAMKNIĘCIA KLINIK UNIV.’ERSY - 
1 ECKICłl W KRAKOW IE. Szczupłe kredyfy. 
udizielatte przez m inisterstwo ośw iaty  na utrzym a­
nie klinik u.nBvOr.-wteckith w K rakowie, dozw ala­
ły z tiutlom na prowadzotric tych zakładów . S ta ­
rania w ładz uniw ersyteckich o zwiększenie dota­
cji nie othńoely skui-ku. Ostatnio w obec dalszego  
zmniejszenia kredytów , k lin nitka krakow skie staue 
ły  w obec groźby zainknięuia. D ziekanat wydaialu  
lekarsk iego wiiwersytortni Jagiellońskiego, zdając 
sobie sprawę z kat.aslrofy, jakąby w yw ołało  zam- 
Icnlęeie klinik, zw ołał wczoraj naiLwyc-zajną kon­
ferencję profesorów wydizialn mmlycznegio, na któ 
rej przedstawi! m ożliw ość zaniknięcia klinik, o  ile 
kredyty rządowe na ich utrzym anie nie zostaną 
natychm iast w yasygnow ane. -. N a konferencji za­
stana, wiano się, czy  jest- m ożliwe dalsze prow adze­
nie klinik w- ramach dotychczasow ego szczupłego  
budżetu. D alszy ciąg konfereiticji wydziału lekar­
skiego odbędzie się dzisiaj, w e czwartek, na k tó­
rej zapadną decydujące uchw ały, co do losu k li­
nik uniwoiayteekiicli. Zamknięctie klinik m iałoby  
fatalne następstw a n iefylko dla ludności, korzy­
stającej z leczenia, lec-z także dla asystentów  i sta  
(lontów m edycyny, którzy poattitwietti byliby rac- 
żnośr-ii jiraktycznyclt stndjów.

ZE STA TY STY K I KRAKOW A. W ciągu m ie­
siąca grudnia ttbie-glogo roku zawarto w Krako­
w ie malżeńsTw' 105 (w listopadzie 177), w toni 
chrześtij"ń>kich 74 (160), /żydow skich 31 (17). —  
Urork/.ilo się żyw o dziooi 307 (300), ślubnych 294  
(310), nieślubnych 103 (80), w tc-ni z m alżeństw  
ży.low skioh rytualnych 33 (25). W śród żyw o uro­
dzonych bv!o chłopców  218 , (212),' a dziew cząt 
179 (178). "W tynis-unym okresie czasu zmarło w 
K rakow ie osób 329 (307) -  m iejscow ych 339 
(209), obcych 90 (98). Liczba zmarłych w  szpita­
lach w ynosiła osób 172 (170). Z przyczyn śmierci 
najw ięcej przypada na. gruźlicę (55) i zapalenie 
płuc, (43). W śród zm arłych było  chrześcijan 299 
(w  listoipadraie 256), a  żydów7 60  (51). 7

BUDOW A BARAKÓW  DLA BEZDOMNYCH. 
Jak się dow iadujem y, w najbliższym  czasie gmi­
na m któ ta  K rakow a przystąpi do budow y bara­
ków dla beizdomnych. oraz do budow y propnr.o- 
wanc-go już od dawna domu noclegow ego. P lauy  
przygotofwuje starszy radca budownictwa miej' 
.-kiego, Rzymkowskii.

NĘDZA WŚRÓD BEZROBOTNYCH R Ó ­
WNIKÓW UMYSŁOWYCH. Dnua 9 bm. p d bjło  Się 
zebranie zarządiu obwod<pvego funduBaj. bezrobo- 
oda w  Kiakowde pod przewodiMC.tweiui d ia  MueLc- 
ra. Na zebranie to jaw iła siię ddegavj,a ^wnązku 
urzędników' prj7watnyc-h, która przcdiSitaiiv.Ua liiie- 
zwyłdle oieżkie. polożełińe bezrobotnych pracowni­
ków  um ysłow ych , z których w iększość znajduje 
się w skrajnej nęetey, dom agając się pn«ysp'3Rze- 
mia wprowadizoinai w  życie  now eli o zabezpiecze­
niu pracow ników  um ysłow ych na w ypadek bezro­
bocia, a na razie^ w yasygnow ania otlpowaclniiego 
kro?lytu mi. ifOPioe doraźną. ■? .

N astępnie uchw alono w ysłać do minfetra. pracy 
i  opieki społecznej depeszę następującej treści:

„W obec w zm agającej siię uędzy bez robotnych  
pracow ników  um yslpw ycb i rosnącego rozgory­
czenia, ujsnasiza się o bezzw łoczne u-prow adM iie w 
życ ie  now eli o  zat)C«ptoczeniu jzracoiwnilców umy. 
slo<ivych, a  n a  razie o  w yasygnow anie przynaj­
mniej 20.000 złotych na doraźną pom oc. Z^arząd

Z KLUBU SPOŁECZNEGO. Dzisiaj o gokzinio 
8 wiee<zor»m od.bętMe się w lokalu Klubu, Rynek 
1. S2, (z powodu odczytu prof. Sru.kowej) odczyt 
profesora E rnesta M ayJolla pod tytułem : „Mody 
i  zw yczaje pow ojenne11. —  5V«tęp dla, członków  
Klubu i wprowadzonych gośoi. W  sobotę, 13 bm., 
odbędzie się zabawa kostjum owa.

W KRAKOWSKIEM TOW. TECHNICZNEM  
(ulica cłfcrasKewskiiego 1. 28, II. piętro) odbędzie 
się w  piątek,. 12 bm., o godrziinie 7 wieczorem  
bramie, na któreiu w ygłosi dr inżynier Adam R ó­
żański odczyt ju  tem at: „Meljorac.je w G zechad r1 
(sprawo-zdainie z podróży). G oście mile widziani.

ODCZYTY Z RADJO-TECHNIKI. W piątek, 
12 bm., w ygłosi prof. dr M. Jeżew ski odczyt pod 
fytJłfHu: „Obocme dą-żemla raiłjo-tochniki" w sali 
w ykładow ej m iejsk iego. -Muzeum przem ysłow ego  
p -ray  u i iu y  S u w l f ń s k  1. 9  P oczątek o go lz in io  
7 wioewreJn. V. stęp 00 gro-szj, s su u en cm 3u gfT.1
dla członków  kruk. Rad jo-klubu wolny.

Z POCZTY. Z dniem 2 lutego b. r. zwinięto c z a ­
sow o agencję pocztow ą W ola Lużańska, pow iat 
Gorlice, w ojew ództw o Kraków, a okręg jej dorę­
czeń w łączono do zandejsco-wego okręgu dorę­
czeń agencji irocztowej M oszczenica koło Gorlic.

„SZTUKA"
św. Jana 4

Począł. przePsl. 
(KhIz. o g. 5-tej 
7-mej i 0-tcj, 
w niedx. o  g. 3

rAJ;łCWS2Y I KAJWręź.tZJilY

M A R Y  P J C a F O H S i  |
w *wyat nal'»Y£zym film;#, arcydzicSe * 
g-y I r»iys»rjf, 5e.:sa:jJn)m  dram s-ie ■

15 a tiw — 2 je r  e.O btar scncar.Jii i  w at- 
iurnlszych przygai, pełen subtB7neoo ds- 
ivoi-!U hamc.ru, re»ysarji Ma shsPa ŃaUara

„ Promień'*
Podwale 6

P c d p / ł j n y  (iio g rH in  b m le c h u  i hua io i*n

LLQYD
JAKO MARłfJARZ MrBrtE\V YVOU rn

Dhiili Bzere? arcyz .baw nych p r y ^ k i  na  lądzie 
Ij i raoizu naiznalłoraitszego z  kollfków  w 6 ak t.

S P A D K O B I E R C Y  W U J A
5 aktów  pogodnego świetlanego hum oru 
I*okaz znakom icie wytresowanych zw ierząt

£ CHAPLIN

S p r a n y  s ą d o w e

O ZBRODNIĘ ZABÓJSTW A.
W  dniu (tów ej-zym  w sądzie okręgow ym  kar­

nym  w K rakow ie toczyła się kilkakrotnie odracza­
na już rozprawa, przeciwko Julji Mrożkówiiie, 
0 'ćikairżoii'cj o zbrodnię zabójstwu., której dopitóoi- 
ła siię na Ouobic ś. p. A gaty W ilkowej.

,M kun O1 w icie dum  27 października 1924 roku, jak 
już o tc-m w  swoim  czasie donocikśmy, Mrożków- 
n a  strzeliła  z rewolweru do A gaty  W ilkow ej, 
wlaśak-iolkł domu przy ulicy Księcia Józefa Po- 
uiaitowskiego 1. 39 w K rakowie, w którym  Mroż- 
■kówna mktórztkada, jako lokatouka u sw ojego szw a­
gra, Ludwika M uellwa. Strzał był śm iertelny, ku- 
ia utkw iła w głow ie. N astępnie obw.Uu-ona 1«- 
strzclila- sóq z teg-osamego rewolweru w głowę, 
usiłując popełnić sam obójstw o. Zajscte p ow yzsw  
rozog-rało się, jak wiadom o, na tle niesnasek mie- 
skainiowych, pauującyc-h od dłuższego c&tsu mię­
dzy maiżeiLstiwe.m MueflWów a W ilkową.

Obw:iiii!iona przyznaje się do ozymu, broni się je­
dnak obroną konieczną. _ 7 1

Rozprawie przew odniozył s. s. O. Li-zak, oskar­
żał prokuiuitor M ichałowski.

W yrok spodziew any jest dzisiaj w godzinach  
po-iwiudniiowych.'

. 8?
Stradoia 15 

Scarsy od 5 ,7 !3  
w nlcdz. o tjedz. 3

w najs ynrioiszym filmie świata

m i  i m
wesoły dramat w 13 aktach 
Obro i, k y ry  od szoregu mmslęcy 
Jest im ustach całego

„HEDUTr1
Lubicz 15.

P oc zą le k  przed. 
cod2. o  ^odz. 5 
7 i 9-fej w ie czó r 
w niędz, o g, 3.

M M  1“
Starowiślna 21
Początek przód, 
w dnie powsz. 
5, 7 i 0‘iy, 
» niedz. od 3.

P r o g r a m  w fc lfc ie j E c n sac ji i w e so ło śu l

W A L K A
O  K O B I E T Ę  

i  n m L m i
S e n s a c y in y  d r a m a t  e g z o t y c z n y  i  a w a n ­
t u r n ic z y .  J a ł t o  d r u g a  c z ę ś ć  p r o g r a m u  
d w ie  a r c y w e s o ło  J k o m e d je :  M a ł p a  w y b a w ­
c ą  i  P e r c y  s p r z e d a n y  z  . J I M E M  i  J A C K I E M  

Program po raz pierwszy w Krakowie T® *

C A Ł O ić  w  JEDNYM PROGRAMU!

Chryzantemy
Dramat w 12 cklach z życia ro­
syjskiego. W głównej roli urocza

W I E R  fi C H O L O O M J f i
ciaz znakomici artyści RUNICZ 
i MAKSIMÓW. Obraz ilustr. iptewoio 
znakomiiych ijilewakón warszał- r

i Ksdró»ek po mnatb KroKosssKicłi
(K ior U c ie c h . -  -T a iem m ca aialej c is z y .) .
< F ilm  n ap raw d ę »jedyny w swoim rodzaju*. 
Pom nik bohaterstw a —  w spólnych ; bohaterów  
ca łe j ludzkości. N egatyw  filmu z ostatn iej c z ę ­
ści w ypraw y znalazła ekspedycja  ra tunkow a 
,przy zniarzniętycli /.w W iaeb  kap. S co tta  i czte­
rech jego tow arzyszów , k tó rzy  zmarli w  drodze 
pow rotnej z bieguna południow ego. To mówi 
sam o za siebie o jogo w artości.

Zdjęcia, k tórych tam  dokonano, a  k tó re  
ukazuje film, są  niezrów nanej, m ajestatycznej 
piękności i siły. AYidz odbyw a tnejako tę  po­
dróż w śród w spanialej przyrody  podbieguno­
w ej, widzi sceny z życia w ypraw y, niesłychanie 
zajm ujące obrazy życia fok, w ielorybów  (Ka- 
szalotów ) żarłocznych, pingwinów, mery.

W artość pedagogiczna tego filmu w ielka 
zarów on m oralna (przykład  bezinleresow nego 
pośw ięcenia i w:ytnvalośei) ja k  naukowa.^ Zna­
czy on więcej, niż k ilka  lekcy} goografji, niż 
każdy  opis podróży. W ycieczki ze szkół k ra ­
kow skich pow inny n a  to  przedstaw ienie pójść 
grem jalnie. D la dorosłych film ten  uzm ysław ia 
jyvi ca łe j jpelni w szystkie możliwości a rty styczne

V7>e*4? 
T t r m  Ś w ie t l n y
.UC1CC I-TA'
Począł. pi*zedf>1‘ 
o godz. o, 7 i 9, 
w n»c<lz. o 3*

KajwaŻRiełSza zdarzeń ie XX. wlsku we film

T A J E M i i i e a  
B I A Ł E J  C i s z y
D r a m a t  w y p rn w y  R r.D ltiinn  S c a t ta  d o  
b lo j? u n a  p o łu d n io w e g o . — 8 a k l o u
F ilm  ten senfiitcy nn tc ią  swoich z<i;<jć prze * y i-^a  
tysi^ce innych sensaCYD. O beim u’c zdjęcia okol.c 

j>odbie^unow^ch n ie tlcnętycli stopą ludzku

—- -AA- U V  ' > A A " " 1*'- J I J  J1 et <CZ>1 t<Jl p U J l i W .  MS*. Z A. t  J Vi , f »Y I V U ’lV lJ  ^JV/»A*ł — — J™ ^

Włada© celne sdiwy-taly głośnego na cały okręg obwodowy Ftwidusza bezrobocia w Krakowie", j i  pedagogiczne, tkwiące w  kinie

W/Ul DA
CErliaśs 5

Poczah nr/.e«lsl. 
o g. 5, 7 i 9 lej.
w nieetz. od 3-ej.

WIELKI WSPANIAŁY PODWÓJNY PR02HAM

N I C K  K R Ó L  
SZOFERÓW
Sensocja ulubicnegc typa. Brawurswe p r- 
p sy odwa i, zrątzr.ości ł sl!y. —  Ponadto 
Hau0LD LLUYJ w  nlB^orównanej rro łe rc*

GRUNT SIE NIE P R Z E J M O W A Ć

za
u

Z TEATRU IMIENIA JUL. SLO W A C K u. .0,
T rzydniow y cykl przedoki-wieii popularnyc-b po 
cenach cło połow y zniżonych, przynosi dzi.-iaj p o­
w tórzenie kom edji Józefa  R aczkow skiego: ..Poli­
tyk a  i m iłość", jutro zaś św ietną satyrę film ową  
Lraigyoka: „B itw a pod W aterłoo". —  „Trójka
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me-Iw ltajska1* pow tórzona będzie jesacoe raz 
o w łlę  o goflzi.nlt: 3.30 po południu.

Pod ki cm  akiom reżyserskim  p. Jwlnowstk.rfco 
artyści Arcybaw-own ..Prawo baabarzyń 

'■y'". przcuddiwą i polan m ocnych, (Iramatyci/nyr1 
konfliktów , analizę przeżyć m iłosnych duszy ro­
syjsk iej z doby przedwojennej. Obok reżysera, 
ftlówno role w sobotniej premjerze odegrają pp.: 
JatuszoTcaka, Kossoc.ka. Zaiklićka, Socha, Burna­
tow icz, R odziew icz, Ohodecki.
_g,DZIEW CZYNA Z ZAPAŁKAMI'* W  „BAOA- 

‘-LP‘. l)*L-iP!aj. oraz jutro, w piątek, powtórzoną 
zostanie 0 p(H]z,i,!io '8 wieczorem fantasty-zna  
W ntominą balotowa: „D ziew czyna z zapałkam i11 
i ,r> fenach Łiiiśołiyeb. N iezw ykle efektow ne to wi- 
dowi.sko, pomimo kilkunastu przeszło przetlsta- 
" ^ ń . ue straciło nie na sile atrakcyjnej.

M sobotą o godzim-e 8 wieczorem arcyw esoła  
P a n ‘naczelnik, to ja“. W niedzielą o go­

dzinie 4 po południu ,.D ziew czyna z zapałkami". 
0 goikimu, fi wieczorem „Pan naczelnik , to ja“ .

KONCERT PIEŚNI SŁOW IAŃSKICH. R rsia j. 
11 lun., o godzinie 8 wieczorom w wili M ałopol­
sk iego T ow arzystw a rolniczego (plac Szczepański 
1. 8) odbędzie sic staraniem słow iańskiego Żwią-w 
ku m łodzieży w iejskiej, który odbyw a obeanin w 
K rakow ie kurs kirtury ludow ej, koncert krikow - 
Pkiego cbóni akadem ickiego, n.-t który złożą się 
pieśni słow iańskie, bułgarskie, ezesko-slo irackie, 
jugosłow iańskie, polskie —  najw ybitniejszy di 
twórców w ym ienionych narodów. W stęp na salą 
8 *ł, 2 zl. 1 z ł . ’ " Vl

BAJKI DLA DZIECI Z OBRAZAMI Ś W IB ^ .N C -  
MI. Kolo VI. T. S. L. imienia Jul. Słow ach igo 
w yśw ietla  w niedzielę o  godzinie 4 po południu  
■w .sali tow arzystw a technicznego (ulica Siuiszew - 
t  "0 '.." 8 ) now ą serie „Bajek dla dzieci1* z obra- 
w m , sm otbenH . Di ograni: 1) „Słow ik11 A ndene- 

V-“V ą Króh>wa na ziarn in  prochu’1: 3) „B.i.ka 
c  1 królew iczu11; 4) „Matka psz-*Jl Si 

i, zcsc labędai11 w w ykonaniu pp. Gabrjeli Stop- 
ryńskiej, Zofjl Nikhuówńe.j i p. Szew czyka ~P«i

wstępu 50 groszy .   “  “ “ ' l;
T . ' f " ' liTó  ZRZESZENIA ARTYSTÓW  „BAG >- 

ELI . V\ sobotę. 13 hm., członkow ie Zrzeszenia 
s,6;-v j>Baga,tcli11 u rząd/za ją w ielką redutą w 

ba '̂ 7  • Kl''ach teatru „B agatela11. Program z i
■wy obejmuje m nóstwo n iespodzianek,’ do tańca 

P zy g ry w a ć  będą dwie orkiestry. P oczątek o go- 
-w n°cy . Zaproszenia, oraz bilety w cc- 

a! f ' zł otych,  w stęp 8 złotych , bilet aka-
crHw- n  7'lo tyeh ’ Bllle:ty sa  już do nabycia w kau- colaTji ..B agateli11. ’ .. '

.a i iJ ^ k i K T 0  M°.ż,.Ir“ —  to pospiesz.y 13 brn. do 
*a-pomogowego S l “ ba’Vę1, W  wydziału  
Virvwitńvch rm  - '  zaw odow ego urzędników  
zaproszenia' ; m’w 6 lia:I> W .ją c e  zgłoszenia po 
nebio nr.,,.,, i y  zaPewniają zabawie tej zu
S v d f  n n ? '  ' v ’ a 4  d!a
w L n m  r  W um ysłow ych, ściągnie nicz.a-

t 1 ’uj®le rzceze  chcących się tanio a dobrze 
Wi ’ programie różne niespodzianki, bufet 

e w łasnym  zarządzę. W stęp 4 złote, dla człon 
ęOW, ich rodzin, o-raz akadem ików  2.50 zto-yclt. 
Za.jHOSzeniia w ydaje się w lokalu Związku, ulica 
Sław kow ska 1. 6, I piętro, codziennie m iędzy g o ­
dzin ą 7—9 wieczorem.

BAL DZIECI dnia 14 bm. w niedzielę odbędzie 
się w  salach T ow arzystw a W zajemnych U bs'p ie­
czeń (ulica Basztow a 1. 8) ze w spółudziałem  u cze­
nie szkoły baletowej p. Bureównej. —  Początek
0 godzin ie 5  j>o południu. W programie rozmaite 
nrespodzoanki, nagroda piękności, nagroda za naj- 
iad«ioj*7.q ■ toaletę, za najładaiiejszy taniec. N iech  
, rzyjdą, dziecu z całego Krakowa jT zem .w ić do 
serc sw ą miłą m ową. Nie chodzi tu tytko o tańce
1 słow a, lecz  o kąt i dach nad gtow ą. - . -

R E P E R T U A R Y :
TEA TR IM. SŁOW ACKIEGO

P iątek , 12 b. m.t „Bitwa pod W aterloo11 (przed­
staw ienie popularne).

Sobota, 13 b. id.: „Trawo ba.rb.ivzyńcy“. 
N iedziela, 14 b. m., po południu: „Trójka hultaj­

ska ; wieczorem: „Drawo barbarzyńcy11.

TEATR OPERETKA „NOWOŚCI".

e K s S i Ł k a  t o ó w "  7 4 5

Dbajcie o swoje zdrowie!
„ S zw a jca rsk ie  g o r z k ie  z io ła"
!z marką kogut) usuwają choroby
żo łąd k a , k s s z e k ,  o ls t r u k c  e , 
k a m ie n ie  ż ó łc io w e  i t, p. Idealny, 
naturalny, łagodny środek przeczy­
szczający, ułatwiający tunkejs o r g a ­
n ó w  tr a w ie n ie  i działający prza- 

yiwt-o n a d m iern ej o ty ło śc i. Pobudzają apetyt 
i wzmacniają organizm. — Pudełko zł 1-50. w

Sprzedają apteki i drogerje. 2150 §
Hartowna sprzedaż w Krakowie: J;

£  Składy apteczna ^ ^ O r j ć i 44 św. Sebastjana 91! §  
G M e c c o a o e m m N o e e e s s e ^ M f i M t ^

1 kraju i ze świata
DRACE NAD USTAW Ą LOTNICZĄ. Jak z W-y-

lm iibterstw ie Łolol od by rają

i

ezaw y donoszą, w 
się narady komitetu ni’od z v m i i l ist c-y la l n ego

ko-katolif.kicgo księdza, dra SemozMika. zwabiomą 
pod pretekstem małżeństwa do Oiesza-.nowa koło 
Rawy Duskioj, gdzie została obrabowaną i przy­
musowo zamkniętą w mieszkaniu przez rcaizmo 
dra Semczuka. Policja, wiedeńska odniosła się w 
rei s]»rawie do włada polskich.

RODZICE WRZUCILI DZIECKO DO STUDNI. 
W7e wsi Kotwastice. gminy Malanów, pow.^turoc- 
kiego, zamiesakćwaio młode małżeństwo FeJisia- 
ków. Bieda im dokuczała, przeto .zamierzali udać. 
się do Francji na roobtę. Na przeszkodzie^ stanął 
im 8-miesłę(:ziiy synek, którego wrŁUicali do stu- 
(luj, {wzein Brzezińska na» po^^runek
policyjny i opowiedziała, zalewając się Izami, że 
gdy przechodziła obok studni, potknęła snę. przy- 
ezem daieoki wpadł# do studni i utonęło, nim jt 
zdołano wydobyć. Wyrodną matkę o s a J w o  w 
więzieniu.

WYCIECZKA PARLAM ENTARZYSTÓW  POL­
SKICH DO EST0N J3. Z Tallina donoszą: 0  lbylo 
się tu zebranie członków zgomad/.iinia naroJow.'- 
"•o. poświeotnio sprawie przyjęcia oycieczki par- 
Famoutairzvstów polskw*. którzy przybywają do 
Estonii '23 hm. Poetaoowiono zaproponować prze­
dłużenie pobytu gości p&lskiah o jeden dzień. - -  
Parlamentarzyści polscy wezmą udział w tircczy- 
stościach, związitnych z roczni tą  uzyskania nie­
podległości Tbtonji, przypadającą na dzień 24 bm. 
or-tz z wic: Izą Narwo i Dorpat.

PROCES PETRUSZEWICZA. Przed sądem es- 
wiluyn) w Jo$efstią<tt W Vvii-dniu iwjtoęztda się 
wczoraj rozpruwa przeciw byłemu prezydentowi 
t. zw. Republiki ZoehoJno Ukraińskiej, drowi P-> 
trusaewiiczowi i byłemu posłowi Singąlowicaowi 
Jako  o~karżyciie)kii wystąidia panna Schneider, 
sekretarka wsiKminiancgo ..poselsl.wa11. która do- 
m.aga sie. zapłaty za swoją pracę w sumie 1.-198 
szyRingów. Pętriiizewioz, po rozwią.zaniiu „paser­
stw a11 w Wiedniu, zatrzymał pannic Sch-neMer da­
lej, jako prywatną sekretarkę, nie zapłacił jej je­
dnak przyobiecanego honorarjum.

CHOROBA HINDENBURGA. Dzienniki wraP ń 
-kie doncwizą, że HLndemburg. prezydent Bzesiy 
Niemio.ckicj, zasdiorownl ha zannJenie stawów.

ZAMACH NA REDAKCJĘ DZIENNIKA. Z Ry­
gi donoszą, że na (Lziennik ,Ja tv ija s  Saigs11, or­
gan skrajnej prawicy, wykonany został żarna,e-h 
bombą, rzuconą prze zokno. Członkowie redakcji 
rzuceni zostali ua podłogę, drzwi i okna zostały 
wysadzone. Jednego z redaktorów, ciężko ranne­
go, oil wieziono do szpitala. Zamachowcy u zckli. 
Policja dokonała licznych aresztowań.

ZAMACH NA PRIMO DE RIYERĘ. Dzienniki 
londyńskie donoszą z Gibraltaru, że rozeszła się 
tam pogłoska, jakoby w ubiegłą sobotę w pobliżu 
Barcelony eksplodowała na tarze kolejowym bom­
ba na krótko przed przejściem pociągu, którym 
jechał Primo de Rivera.

n a p a d  c h i ń c z y k ó w  n a  k o ś c i o ł y
CH R ZEŚC IJAŃ SK IE.’ W edle don i od eń z H.mg- 
K ong, tłum, składający się z około  500 żołnierzy  
oraz studentów , zaatakow ał mii.sję • amerykańską 
na w yspie Hciuan w południowym  Kwaubmigm  
Tłum w targnął do szpitaia, jwlwł robotników cuiń 
steich i zdarł flagę am erykańską. N astępnie tłum 
obsadził k ościo ły  chrześcijańskie, po lożom* w 
rozm aitych punktach w yspy, zniszczył urząd*:uia  
tychże, ]toczeni je podpalił.

NOWA OPERA w  NOWYM JORKU. Słynna 
opera‘ w Nowym Jorku, zwana Met ropolit/irin 
Boute .przestanie za kilka lat istnieć. Je st ona 
szalenie droga, a chociaż prawie za wszo jest wy- 
sprzeminą, miuio to nie ojdaozi kię. Co roku jest
ogrom ny deficj-t. Aj-t-tyt ń]>ie.wa.ków na wy-,ikii* 
gaże jest w iększy, niż dociiody tej opory. Whoń. 
Cu w laśolclalc tego gmaeliu f.ostrnow-i.M rnhylęiil- 
nie wziąć się do dzielą kuracji. Na ulicy 57 ku­
pili ogromny grunt, mają pa nim wystawić nowy 
gmach opery, 7,nac7,n.ie większy i bardziej demo­
kratyczny, u Więc- przed o w szy st k  i Ol u zniosą, łoże. 
jako zabytek arystokratyczny dziewiątnastogo 
stulecia. Następnie gmach będzie drapaczem nie. 
ba. Więc, oprócz oibrzymiej sali samej opery, bę­
dą tam dancingi, restauracje, arouy dia boksów 
i t. d. i hotele dla śpiewaków. W końcu dooiiola 
parteru i pierwszego piotra będą sklepy, kawitrr- 
uie i szynld, jeżeli do tego czasu prohibicja zo 
stanie zniesiona. Dzi-siojsi właściciele Motiropoii- 
tain lIou.se przypuszczają, że tym sjiosobem. njz- 
szerzywszy swoje przedsiębiorstwo, (irzcstaną 
roku dopłacać ogromne kw oty do opory.

OLBRZYMIA ILOŚĆ ŚMIERTELNYCH W Y ­
PADKÓW AUTOMOBILOWYCH W S T A N \C H  
ZJEDNOCZONYCH. Radu bezpieczeństwa ’Sta­
nów Zjednoczonych ogłosiła, że śmiertelnych wy­
padków automobilowych w t <)->:, roku  było ty 
stęcy, czyli o o procent wiiy-ej, niż w roku t5 ;'4 
Cyfra ta obejmuje wszystkie w ypadki śniiertebu* 
w następstwiu kolizyj automobilów i na krzyżów 
kuch kolejowych w 00 większych miastach

OLBRZYMI' POŻAR w  AMERYCE. Z Ona cny 
(Skuty Zjednoczone) donoszą do amerykańskiego 
„Dziennika dla Wszystkich11, że dwaj robotnicy 
ponieśli śmierć, a pięcu innych zaginęło podczas 
pożaru, który zniszczył zakłady. firmy „American 
V ood Riiii Co11. Szkodę, wy-rządiZA*iią pożarem, 
obliczają ua miłjcm dolarów. Zwłoki dwóch ofiar 
wydobyto, iecz tak S[cilonc, że nicniożliwc-rn by­
ło ich rozpoznać.

nie było tv  już jednak  przedstaw ienie popołu­
dniowe, jak  wówczas, k iedy  to  przedstaw ienia 
czeskie w  T eatrze  Stanow ym  m usiały się zada- 
w alniać ntniej w artościow ym  okresem sezonu i 
k iedy im w yznaczano jedynie niedzielne przed­
staw ienia  popołudniow e. Tym  razem było to 
przedstaw ienie uroczyste. K ierownictwo m u­
zyczno objął sam  szef opery O takar Oslrezil, 
k tó ry , zdaniem  p rasy  czech o sło w a ck ie j, wzoro- 
ow opracow ał p a rty tu rę  pod względem instru ­

m entalnym , a całości dał sty low e w ytw orne ra­
my. P a rtje  solowe zostały  powierzone w ybit­
nym przedstawicielom  opery czeskiej. P rzebieg 
przedstaw ienia był niezinieniie podniosły: p u ­
bliczność, k tó ra  była rozentuzjazm ow ana już po 
odczycie N ejedlego, bez końca w yw oływ ała a- 
k torów , ubranych w kostjum y z pTzed stu lat, 
czozn przypom inali najpiękniejszy okres życia 
narodow ego. C, E. P. Ś.

1 :  o ---------

y poseł poriomeiiiu czesHlego i morszaleS Styrii 
faiszsrznmt loron czeshicji
■ ę  ;1 (Telegram iskrow y „Nowej Reformy11).

W iedeń, 11 lutego. lA rb e ite r Zertung* d o n o -,rza  A ustrji na rzecz uwięzionych fafrrerzy. po-
si z B udapesztu: W’ol>ec parlam entarnej kom isji
śledczej zeznał Itr. B ethlen w sprawie podra­
biania W ro n  czeskich, że były P^seł do parla­
mentu czeskiego Baeran,” wmieszany był w tę 
aferę (Baeran przed kilku  la ty  został skazany 
n«, karę  w ięzień,a za zdradę stanu. P rzyr- red.) 
i ro fe s o r  Messa ras z —  jak  dalej zeznał hr. Beth- 
lcn —  polecił dwom litografom  w Wuedniii, aże­
by w ystarali się o odpowiednią drukarń,ę. (u 
dw aj litografow ie, tudzież ‘ były P°f'^
Baeran, a wreszcie niejacy Eschenc i i My- 
gyoc-rff za pośrednictw em  R intelena, m a ŝJ a ia  
krajow ego S ty rj:, kupili drukarnię w. '  p F ,  
dorf, gdzie podrabiano korony czeskie. Kinte- 
lc-n poleci! żandarm erji, ażeby czuwała nad tein 
by praca w d rukarn i odbyw ała spokojnie. 
Podrobione no ty  sam ochodem  marszałka R»n-

czem śledztw o zostało w strzym ane.

Katszowćno także dc)2r>
(Telegram  w łasn y  „Nowej Reform y11).

Wiedeń, 11 lutego. ADie-- Stunde* dom,si 
B udanesztu, że są  dow ody na to, iż prócz fran­
ków francuskich podrabiano także dolary, 
F racuzi m ają  w rej spraw ie niezbite dowody, 
k tó re  przedstaw iono władzom  węgierskim.

Otirdiss pasteSzsnłe pitrititntnfu 
■' tsKiersKlefo

Budapeszt, j O lutego (A*Y). Na wczora.iszc-.n 
posiedzenie p a rb m en tu  przyszło do burzliwych

 .... scen podczas przem ów ienia m inistra spraw , we-
ielena odwożono do Budapesztu. C^y bdkryto*! wnęLrziiyćh Rakowskytogo. W rzawa i okrzyki: 
tę. diukarn.ię, poseł węgierski w Wiedniu \ przy-1 ?Ustąpić, pan niema tu nic do roboty*, unie- 
wódey stronnictwa 'chrześeijańsko-socjalne.g-o jmożliwily ministrowi przemówienie, 
iiiiei en jo wali u Scdiobera. ów czesnego  kanele- . . .

SI

(Telegram  władny „N ow ej R eform y'1). ^

M onaehjum, 11 lu tego. Straszna katastro fa
eksplozji, p rzypom inająca eksplozję, 
kilkom a tygodniam i w ydarzyła się 'v Berlin;/?, 
nastąpiła dziś o godzinie 9.30 rano w Mona­
ch jum  przy R eickenbachstrasse 2, gdzie wsłru- 
tek  eksplozji ca ły  dom w y le c ia ł w powietrze.
D otychczas w ydobyto  z pod gruzów 10 osób 
ciężko rannych, z k tó ry ch  kilka walczy ze 
śm iercią i 10 lekko rannych . Eksplozja, n a s tą ­
piła w lokalu piekarni firm y Dnindł. m ieszczą­
cym się w suterenach. AK a no wicie w lokalu tym  
przeprow adzano dezynfekcję  przy pomocy g a ­
zu. W skutek nieszczelności przewodów gazu 
św ietlnego nastąp iło  zmieszanie obu gazów , 
k tó re  spowodowało eksplozje. Skutki eksplozji 
były  straszne. C ały dom  został doszczętnie zbu­
rzony. Ciśnienie powietrza, było  tak  srlne, że 
w szystk ie szyby na te j u licy  i w ulicach sąsie­
dnich w yleciały, a przestrzeń rv szerokim pro­
mieniu została zasiana kaw ałkam i murów, 
szczą tk a m i mebli i odłam kam i szkła.

Pocfnnre ftismfec o m m ie  tfo Li$il wycofanie mlsKtu ustom o otianl-
Genewa, 11 lu tego  (PAT). Niemiecki konsul j z s e j f  n a c z e l n y c h  w M z  w o j s k o m f i ?

(Telefonem od naszego korespondenta).

Policja i straż, ogniow a otoczyły kordonem  
m iejsce k a tastro fy  i czy n ią  poszukiw ania wśród 
gruzów  za ofiarami. N ajciężej ranna  je s t żona 
właściciela piekarni.

Eksplozja a niemieckie] fabryce 
materloitki) tMbBtiic&ytłi

Berlin, 11 lutego. (AW). Z Kolonji donoszą, 
żu dzisiaj rano o godzinie 7 i pół w yleciała w 
fabryce K arnonit t. zw. m ieszalnia, w k tórej 
mieszano różne chemiczne substancje wybu­
chowe. Przyczyna eksplozji nie je s t jeszcze 
znana i będzJo ją  trudno ustalić, bo wszystkie  
osoby, w liczbie 6, które znajdowały się w tym  
budynku, zostały zabite. Eksplozja by ła  tak 
gw ałtow na, że szyby, w promieniu kilku kilo­
metrów, wyleciały.

przez

nb u !^ \b . ^ K4 S ów P,0 W 1 e t r ZNA W STYCZ.
J‘igły, Zawici śniież.nyćh0()hOllz''l;CiiCh d?
l i w s k i e  Polskiej" l  "^^hiów, siunoioty pa- 

,r.w,.Xe.2..-C'al?  “ biegły  m iesiąc. W ciągu te.
przerwy Botniczej kursow ały hcv.
go miesiiąca i>rzewi.Avi
)vaj*1c 37.997 kilon-!etiowW 134 ^ :h6żac^
kilogramów , -  24Ś pasaż.erów, 4.931
Łulne^o nipKw wa™ "’> 31 kilogramów poczty, het

‘“J z aresztu N - ' z o u a i  zwolniony 
s(eI budowv r-m ?eF° za kaucją 10.000' ziotych 
’t' jc'z; °skanż07?v an fl , p - K- inżynier Hryiwo- 
y y  gmachu p  F- '^szowamie protokołów ludo- 

0. i pobiorauito lapówak od

V;YCH. s af ? ' VANIE BANKNOTÓW
MoirdJrę w t Królews-kiej H nde skarał

ZŁOTO-

«eżk je iroN .‘/ ° . v"ie2a z 
G otow ych 7JleU‘a m  fal3z>l

Łodzi na trzy i  pól rok *i 
zowąuic banknotów  50-

K l S f  K SIH liz  a° Um-ABOW ANA BR ZEZ RUS-
* » « ,  że W k S n '  D Y r ńt a StU“d e“ (U)'p. Jeknek, zastała przez greo-

e opery czeskiej
Praga, 8 lutego.

dniach obchodziła m uzyka czeska 
stulecie opery czeskiej. Przed 

s tu  la ty  bowiem odegrano po raz pierw szy na 
przedstaw ieniu popołudniowem w T eatrze 
Stanow ym  (S tavovske divadlo) pierw szą cze­
sk ą  operę ^Druciarz* F ranciszka  Szkroupa, do 
k tórej libretto  ułożył Józef Ohmelensky. ^ I 

P rzed przedstaw ieniem  jubileuszowem  ray - 
glońil mowę okolicznościow ą profesor este tyk i 
i historji m uzyki un iw ersy tetu  Karola, Zdeniek 
Nejcdly. W  przem ów ieniu sw em  podkreślił, że 
chodzi o kom pozytora, v/obec k tórego naród 
czeski znajduje się w roli dłużnika. D al on Cze- 
choslowakom pierw szą czeską operę oraz hym n 
narodow j'. N ajlepszy znaw ca m uzyki czeskiej i 
najgorliw szy p ropagator dzieł Sm etany w od­
czycie swym  omówił środow isko, w  którem  po­
w stała ta  pierw sza opera, skom ponow ana 
przez czeskiego kom pozytora na tem at czeski. 
D la czeskiej historji narodow ej je s t ona tein 
ważniejsza, że je s t doskonaleni odzwierciedle­
niem czasów  odrodzenia, k tó re  były i pozosta­
n ą  najbardziej doniosłą epoką w dziejach naro­
du nowoczesnego.

Nowe przedstaw ienie »D ruciarza* odbyło się 
w tym sam ym  T eatrze Stanow ym , w którym  
przed s tu  laty odegrano prem jerę. Tym  razem

generalny w Genewie, Asehmann, wręczy! 
w czoraj generalnem u sekretarzow i Ligi Naro­
dów następ u jącą  notę niem ieckiego ministe- 
rjum  spraw  zagranicznych:

P anie  Sekretarzu  G eneralny! Pow ołując się 
na m em orjał niemiecki, praeknzany rządom mo­
carstw  reprezentow anych w R adzie z września 
1924 r., na przesłaną Panu niem iecką notę z 
dnia 14 grudnia 1924 roku, oraz na  odp owiedź 
na nią Ligi Narodów w dniu 14 m arca 1923 r„ 
jak  również na załączoną w odpisie notę rzą­
dów, k tó re  uczestniły w układzie locarneńskim  
(mowa tu o nocie, podpisanej przez Belgję, F ran  
cję, W . B rytanję, Polskę i Czechosłow ację w 
spraw ie artykułu  IG p ak tu  Lig,i), mam  za­
szczyt zgodnie z artykułem  1-szym sta tu tu  Li­
g i Narodów  przedstaw ić iw imieniu rządu nie­
m ieckiego propozycje o p izy jęe |e Niemiec do 
Ligi Narodów. Froszą T ana  o łaskaw e w niesie­
nie w jak  n a jk ró tsz jm  czasie tych propozycyj 
na  porządek dzienny obrad zgrom adzenia 'Ligi 
Narodów . Bacz Pan przy jąć, P a n ;e S ekretarzu  
G eneralny, w yrazy najgłębszego pow ażania. — 
Podpisany Stresem ann.

ograniczyć «pHw Kfemiec a lidze
P a ry ż , 11 lutego (AW). W  2w ią7.kll z bINkiem 

watąpiem em  Niemiec do L igi N arodów  f i g a ­
ro* wywodzi, że prócz Poiski przyŁnać u l e ż a ­
łoby sta le  m iejsca w R adzie L igi N arod ów  

Hiszpan ji i Brazylji- _ Dziennik p,isze dalej, że 
należy dążyć do zm iany postanow ień s ta tu tu  
Ligi o jednom yślności jej uchw ał. N ależy ró w ­

nież postarać się. by N iem cy n ie uzyskały  po­
w ażniejszych wpływów w zarządzie j biurach 
Ligi Narodów.

Angija a Rada Ligi
(Telegram w łasny „N ow ej Reformy

Londyn, 11 lutego. Dziś w nocy oświadczono, 
że angielski urząd zagraniczny n ie  poczynił 
żadnych przyrzeczeń jakiemukolwiek z państw7,

W obec złożenia przez PefruHsa urzędu m arszał­
k a  sejm u, przystąpiono do w yboru prezydjum , 
który7 dał wyniki niespodziew ane. Na s ta n o ­
w isko m arszałka obrany został 3 8  glosam i prze­
ciw7 23 przedstaw iciel opozycyjnego stronnictw a 
ludow ego dr S tangajtis. rta w icem arszałków  
brano p ra ła ta  S tauga jtisa  (brata) i deputowa 
nego K aułinajtisa. Posiedzenie miało przebieg 
bardzo bttrzliwyr. ■■ ( >

Sowieiy 0 urettię konferencji 
  roiłsrolenisee! ’ r 1'

Moskwa, 11 lu tego (AW). W odpowiedzi na 
telegram  generalnego sekre tarza  Ligi Narodów 
sir Dntm rnonda. k tó ry  zawiadom ił Rosję o ży­
czeń,u n iektórych m ocarstw , by odroczyć te r­
min przygotowz-wczej konferencji rozbrojenio­
wej, oświadczył C ziezern , ie  sow iety zgadzają 
się na propozycję owych pięciu m ocars. w. So- 

iw iety o bsta ją  jednak przy tern, że k itift-n-ncję 
należy  zwołać do miejscowości poza Szw ajca­
rią .

Bomby w Barceloiiie
P aryż, 11 lu tego (Teł. wl.) *Joum7:!< fib rrsi 

z B arcelony, że podczas jiobytu Prin;o de Rh 
very  w ybuchło tam  6 bomb.IŁ1-;. Jt iŁ .7 ""

PtS«S2!fifóBsta8e ztfrosia Krnisinn
Paryż, 11 bitago (AY,’). IV stanie zdrowia 

sowieckiego posła w Londynie, Krassh a, pt.-e- 
byw ającego olmcuie w P aryża , z?.-z!o znaczne 
pogorszenie. pisf.ł •n eg ó a j s r o j  te­
stament.

JŚoRła s MBtfa 0 Kdiidźa?j{
Londyn, 11 lu tego (AV/). Japońsk i prejujer 

SIiidehaYa ośw iadczył w senacie, że w w ypad­
ku  rozszerzenia się rozruchów w Mandżurji, 
rząd japoński przedsięw eim ie od]H)wiednio 
ki a zrobi m szystko możliwe, aby uciironić pri?- 
s tige Japon ji i zabezpieczyć interesy Japończy­
ków w Mandżurjl.

OBRADY POUSKIEGU P R Z E M Y Ś L  
.. . NAFTOW EGO.

W dniach 25 do 29 styczn ia  b .r. o u i^ c  st_, się 
w W arszawie posie izen ia  Zjazdu Przedstaw icieli 
Pr7.emysłu N aftow ego, pośw ięcone sp .aw ie  zacie- 
KDknia i rozbudowy dotychczasow ej formy w spół­
działania.

W ynikiem olirad Zjazdti było przedłużanie ołie- 
cnego porozum ienia, L in iejącego  pod formą Zje­
dnoczeniu Gos;Mxiarczego Rafinerą Oiejów Mhie- 
ralnych, do końca bieżącego roku. oraa przystą­
pienie do sukcesyw n ej contializaoji sprzedaży  
krajowej i zagranicznej, produktów naftow ych, 
z tem. że_ na razie centralizacja sim tedaży para­
finy ma się rozpocząć już z dniem 1 marca I). r., 
a centralizacja sprzedaży oleju gazow ego ma H ó  
zorganizowaną do dnia 1 maja b. r. —  i

Bardzo pożądaną centralizację^  ? p r z * ę i* ,: la ­
nych produktów naftowych uzależniono o i w yni­
ków scentralizow ania sprzedaży parafiny i >I?ju 
ja zow ego .- r-. .

Contralizacja w eksporcie sjrrzedazy produkt Mv 
:n ,ftow ydi umożliwi uzyskiw anie na Pynka^fi z j -  
granicm ych  cen. w yższych od Mo+yehez:*-* -v. v7-h, 
co pociągnie za sobą obniżenie cen n i iv . y ■ kra- 
łOT’'-v,n- ajor. z

Z giełdy lirakuwskiej
K raków , 11 lu tego.

Zebranie dzisiejsze przeszło pod zn a k iem  
tendencji słabszej. Z ainterosoanie silniejsze 
dla niektórych papierów , m. i. Chodorowa.' 
Zieleniewskiego i Chybie po kursie słabszym . 
Z handlow ych jedynie Phnrm a w poszukiw a­
niu po kursie m ocniejszym. R eszta  papierów  
utrzym ana na wczorajszym  poziomie. Ruch 
niecb żywsr.y.

Na pogieidziu obrotj7 większe. Bankiem  P o l­
skim po k irsie nieco słabszym . Beszta bez

•u.'*.: 
„ tzuo  o ’>—

W arszaw a, 11 lutego. Dziś ma się odbyć w 
Belwederze zebranie członków gab inetu ,*na 
którem  uia być podobno wycofany projekt ti- 
stawy o oiganizacji naczelnych władz wojsko­
wych.

Postulaty P. P. S.
(Telefonem  od naszego korespondenta,

Warszawa, 11 lutego. ^Robotnik* donosi, iż 
z pośród postu latów , k tórych  spełnienia do­
m aga się PPS., wym ienić należy przedew szyst- 
kiem konieczność niezwłocznego wynalezienia
funduszów na ruch budowlany i roboty pu-' zm ian y , ruch m ocn iejszy , 
bliczne, p rayczem  k lub  w sk a z a ł sp o so b y , rao- P o lsk i 5 9  6 0  zł, N ob el 1.4(1.
gące u ła tw ić  sf in a n so w a n ie  robót, a to przez j 9.75, lo k o m o ty w y  0.76. ^
opodatkowranie przedmiotów luksusowych, bi- Na rynku walui i dew iz tan Jen c/-. ęhwięk.a.

- - - - -  - - - - Dol.arTJćt/ny wczoraj wieczoreiu z n a a n m  'znyż-
Kow.it, de.-:* a> do 8.5. l>zisiaj ran« roz, Tezą! kur-
fcn i 7 <h (>rzy tendencji n iw o  słabej i vr p o ieo łee
ntrzyr yw ał się aa  p-j-zioaao 7.75 Tiieoficjatw;*?. 
M ęT. yoairoidawy 7.C7— 7.70 Zaiisiteaesowaoie d;r.
dolara silne, przy zaiao-oiiejszych obrotaib . Na 
ogól jtHŁnak podaż nie pokrywa zapotrzeb<iw:ui;a. 
W e L w ow ie kur* rieofLcjoJny 7.75, mbjdzyti;mk j- 
v y  GO. W tW -ó iaw ia  bankow y 7.55, nttaficyil- 
n y 7.70. W ) j  towiieach 7.G5. Barak P olsk i płacił 
7.28 r.a dolary go tów k ow e i o zek l

At'*- -

letów  kolejowych ’1 i Il-g iej k lasj7. N adto, jak 
w iadom o, klub dom aga się ściągnięcia podat­
ku m ajątkow ego, zw iększenia zapom óg d la bez­
robotnych w pieniądzach i w naturze, oraz w al­
ki z nadużyciam i. -4-
BARLICKI W MIEJSCE MORACZEWSKIEGO 

Warszawa, 11 lu tego (AW). Poscd Niedział­
kowski ośw iadczył w rozmowie z zastępcą ;>No- 
wego K nrjera  I'olskiego«, że klub PPS. pragnie 
zap ew n ić  prezesowi Barlickiem u stanow isko 
ministra. PPS. w ysunie żądanie, aby  p. B a lic ­
kiemu przyznano m iejsce w kom itecie politycz­
nym  i ekonom icznym  w R adzie m inisirów , Ly 
mógł on mieć w pływ  na ca łoksz ta łt polityki 
rządowej

Z Kola żydowskiego
(Telefonem  od naszego  korespondenta).

Warszawa, 10 lu tego . W politycznych kolach 
sjonistyoznych zapew niają, że prezesem. K ola 
żydow skiego aż do kongresu  sjonistycznego, 
w j znaczonego n a  7 m arca, będzie praw dopodo 
bme dr Rosenblatt w Lodzi.

(Wlana cfoKntnentóu rstyfiK.
k ló «  M M ,  sobie pretensje * ,  „nyskana * . ]
łego miejsca w Radzie Ligi równocześnie z 
Niemcami. Przeciwnie, Chamberlain pozostaw ił 
londyńskiem u gabinetow i wolną rękę co do in­
strukcji dla delegacji angielskiej na zgrom adze­
nie Ligi N arodów  w7 dniu 8 m arca, w  razie gdy ­
by ta  uw ażała  za m niejsze złe ewentualne od­
roczenie wyboru Niemiec do Rady Ligi w  w y­
padku stanowczego obstawania tych państw  
przy swoich żądaniach.

posłem  polskim  w Pradze  Lasockim, a  w ice­
m inistrem  spraw  zagranicznych Girsą wymiana 
dokumentów ratyfikacyjnych porozum ienia pro- 
iwsiziorycznego, regulu jącego  stosunki ekono­
miczne pomiędzy Czechosłowacją a Polska ra- 
w artego  w- W arszaw ie 7 k w ietn ia  1923 r. ’

sejmu ltakiega
Kowno, 11 lutego (PAT). Wczoraj sejm litew-. 

Ł&bral się na ostatnią sesję przedwyborczą

Kraków, 11 lutego. 
\k cje: Pol. Tow. Handl. 0-19 (0.19). —  

Plurm a 0.82. —- Zieleniewski 10.10— 10.40 
10.70— -( .55). —  Trzebinia 0.16 (0.15—0.16). 

Tepegi’ f  15. -  - Ćmielów 0.20 (0.20). — Cho- 
•lo-ĆY /. 20 - ‘ .30 (4.30— 4.40). — Chybie 3.50. 
Gikes 0.90.

Warszawa, 11 lutego. 
Akcje: Bank Zw. Sp. Zar.‘4. — Parowozy 

0 .2 2 - 0.23. —  StaraehoYvice 0.89— 0.90— 0.89. 
Żyrardów 8.25. — Nobel 1.55. — Ursus 0.64.

G ie łd a  z u r y c h s k a
Zurych, 11 lu tego  (PAT). Lodyn 23.25.2, Bel* 

g ja  23.02, W iochy 20.94. K iszpaiija 73.35, Ilo- 
lar.d ja 208.12. Berlin 1.25.6, W iedeń 73.03, 
Sztokholm  139.25, Oslo 105.75, K ^ jcn h ag a  
128.05, Sofja. 3.05, P rag a  15.30.5, W arszaw a 
fO.55. Budapesz.t 0 72.7, Białogród 9.12.5, At4- 
uy  7.42. K onstan tynopol 2.75s>B ukareszt 2.22.3 
H elsingńors 13.— , Buenos Aires 212.50 T en ­
dencja  spokojna, w- a >ey

Giełda wiedeńska 
W iedeń, 11 lutego. P oczątk ow e bursa papierów  

polskwl. w tysiącach kr>Ton. Karftóty 101, N :f:a
135, I a u f  t 143, Kolej L w ów — C zen ćow ee  20*5. 

(Teiósncja spokojna.
  — o    *



Zapiski literackie
—  K. H. ROSTWOROWSKI: „Antychryst**.

T rag ed ja  w trzech ak tach . N akład  w ydaw nic­
tw a  i-eg/o. Znany u tw ór sceniczny w w yda­
niu książkowem . * • >

—  UPTON SINCLAIR: „Nazywają mnie cie- 
ślą“. N akład  ludow ego spółdzielneg-o T ow arzy­
stw a  w ydaw niczego we Lwowie. Je d n a  z n a j­
now szych powieści znanego pisarza am ery k ań ­
skiego, m alu jąca zepsucie dzisiejszych sfer fcur- 
żuazyjnych.

—  RAYMOND RADIQUET: „Djabeł ™cieIo- 
ny*‘. Tlóm aczyl Czesław Bobrowski. N akiad 
Domu w ydaw niczego Fr. Głowiński, L u b lu .

—  GUSTAW OLECHOWSKI: „Runtowni- 
cy“. W yd. B ibljoteki Domu polskiego,"-W arsza­
wa.

WYDAWNICTWA G E B E . HNERA i WULFf Ai, r f'
Jose Zoriila: * „D on Ju a n  Teiiorio**. W olny 

przekład  S tan isław a M ilaszewskego (ilustro­
w any —  na karcie  ty tu łow ej podobizną W ę­
grzyna w roli Don Ju an a , oraz Majdrowiczów- 
ny  w roli Inezy, nadto nlektórem i scenam i z dra 
naatu w ujęciu T eatru  N arodowego).

p erdynana Goetel: .Przez p łonący w schód1*. 
W rażenia z podróży z 80 ilustracjam i. W ydanie 
d iug ie .

Henryk Opieriski: „Jak u b  L u tn is ta1'. Opo­
wieść sceniczna z X VI wieku w form ie opery. 
W  dw óch ak tach  z epilogiem.

Gen. Bromsław G rąbczewskP „W spom nie­
n ia  m yśliw skie1* Z portretem  au to ra  i 25 ilustra­
cjam i ,

zaw udach w  Pom ad;er o m istrzostw o F rancji, 
obecnie nadeszły  w iadom ości o dałszyh, nie­
zwykle pom yślnych ■wynikach, uzyskanych  
przez naszych narciarzy  A ndrzeja K rzeptow ­
skiego i Slec-zLę- Gąsienicę na  zaw odach »w W en- 
gen i G rindew ald w Sz-wiajcairji. W  pierwszych 
z tych  zaw odów  wobec niezw ykle trudnej kon­
kurencji zajm ują K rzeptow ski i G ąsienica sió­
dm e i ósme miejsce skokam i: 1) na  t l  m tr. 2) 
n a  44 m tr. Zwyciescą skoków  został W ab er 
Brunner, k tó ry  skoczył na  56 m tr. W Grinde- 
w alden K rzeptow ski zajm uje trzecie miejsce, 
skokiem  na 36 m etrów , przyczem  pierwsze miej­
sce zdobywa N orw eg O estornde skokiem  na  45 
m tr Po K rzeptow skim  szereg m iejsc zajm ują 
Brunner, L auener i i mii zwycięscy z W engen. 
Zwycięstwo K rzeptow skiego p rzy jęto  ow acyj­
nie, a p rzy  rozdziale nagród wręczono mu pię­
kny ptihar. "  '■

Krakowski Im iń P iłk i .Ńd ż m }

Stypendja dla lekarzy higienistów
. , . . . . .  Ł

Z W arszaw y .komunikują.:
Państw ow a szkoła higieny, ogłosiła kunkurs 

na  obsadzenie z dniem 15 kw ietnia r. b. dziesię­
ciu rocznych stypendjów  dla lekarzy, p rag n ą­
cych  się pośw ięcić studjom  higieny publicznej, 
a  w następstw ie publicznej służbie zdrowia.

K urs stud jów  roczny, w tern 6 miesięcy stu- 
djów  teoretycznych i 6 m iesięcy służby prak- 

. tycznej w organizacji państw ow ej służby zdro­
wia ' '

S typendyści przyjęci /.ostaną na  kurs w cha­
rak terze p ra k ty k a n tó w  państw ow ej siużby cy­
wilnej, stypendjum  w ypłacane będzie w ratach 
m iesięcznych, a  w drodze otrzym yw anego s ty ­
pendjum  w ynagrodzenie ich będzie podniesione 
do w ysokości 8 g rupy  uposażenia funkcjona 
rjuszów państw ow ych.

W  czasie pobytu na kursie w Państw ow ej 
szkole higieny w W arszaw ie, stypendyści będą 
mogli ko rzystać  z bursy  istniejącej przy szkole, 
z a  op ła tą  kosztów  utrzym ania.

Podania do dn ia  8 m arca r. b. przesyłać na­
leży do sek re ta rja tu  szkoły  (W arszaw a, K ito w ­
ska  2) z załączeniem  curriculum  v itae , oraz do­
wodów.

Podanie opatrzeć m uszą kandydaci zobowią­
zaniem  pozostania po ukończeniu kursu  przy­
najm niej przez la t 5 w służbie w państw ow ych 
"Władzach uómhustraiey j rw>-»ain ta  i  »y cli

O przyznanie stypendjum  ubiegać się mogą 
ty lk o  kandydaci, k tó rzy  nie przekroczyli 35-go 
ro k u  życia.

Ze sportu
MIĘDZYNARuDOWE ZAWODY NARCIAR­

SKIE W ZAKOPANEM. Tegoroczne m iędzyna­
rodow e zaw ody narciarskie nv Zakopanem  z rzę­
du VII. zaw ody o m istrzostwo -zapow iadają 
się niezw ykle ciekaw ie. Szereg pierwszorzęd­
nych zagTanicznych zawodników  na-rciarskich 
weźmie w nich udział. T ak więc wezmą udział 
p rzedew szystk iem ' Czesi, w ysyłający  aż 15-iu 
najlepszych  nanciiarzy z braćm i N em etzkim i, 
Koldovskim, Biraem, Nowakiem i innemi na  
czele. N adto  wezmą udział w zaw odach znako- 
mci norw escy skoczkow ie L jungm an i Ilansen, 

oraz Niem cy z Czechosłowacji, W ęgrzy, Ju g o ­
słowianie i Rumuni. Równocześnie, j«k wiado­
mo, niezw ykle popraw iła się form a polskich za 
wodników. Po zdobyciu m istrzostw a Czech 
przez P olaka  M iiekenbruna oraz wspaniałych 
sukcesach, odniesionych przez innych polskich 
narc iarzy  na zawodach w  Nowem Mieście i na

KOMUNIKAT Z WALNEGO ZGROMADZE­
NIA K. Z. O. P. N. ODBYTEGO W DNIU 31 

STYCZNIA 1926 R. W KRAKOWIE.
(Ciąg dalszy. Zob. N. Reform ę N r 32 z 10 b. m.).

4) W alne Zgrom adzenie powzięło następujące 
uchw ały:

N ależność K. Z. 0 . P. N. w w ysokości 2>% 
bru tto  od zawodów- urządzanych pizez kluby 
kra.kowskie w ubieg-lym roku odpisuje się.

Znosi się opłatę ?>% b ru tto  od zawodów 
przypadającą  K. Z O. P. N. na podstaw ie u- 
cłiwaly W alnego Zgrom adzenia z roku 1925 za 
uzyskanie  zniżenia poda tk u  m iejskiego.

P rzy  aprobow aniu program u m iędzym iasto­
wych zawodów ogranicza się ilość m iędzym ia­
stow ych zawodów ze Lwowem do jdnego meczu 
rocznie. .  ......

Walne Zgromadzenie K. Z. O. P. N. dekiaru 
je się wobec ostatnich tendencyj profesjonali- 
stycznych w footballu polskim oraz kontro 
wersji organizacyjnej w F. I. F. A. na tle arna ■ 
torstwa I profesjonalizmu, za bezwzględnem  
utrzymaniem charakteru amatorskiego w pił­
karskiej organizacji w Polsce i zwalczaniem, 
wszelkich tendencyj profesjonalistycznych.

5) W alne Zgrom adzenie poleca Zarządowi 
K. Z. O. I '. N., jako  w ładzy zatw ierdzającej re­
gulam in Okręgowego JKołegjum Sędziów, prze­
prow adzenie obniżenia tak s  sędziowskich do po­
ziomu odpow iadając ego stosunkom  finansowym  
klubów  i T-owarzystw sportow ych i potrzebom 
K olegjum  Sędziów, oraz zniesienie d je t sędziow­
skich .z równoczosnem wprowadzeniem  zwrotu 
fak tycznych kosztów  przejazdu i u trzym ania 
sądzicaro.

KOMUNIKAT ZARZĄDU NR 1.
. 1) Odnośnie do punktu  3 kom unikatu  z W al­

nego Zgrom adzenia K. Z. O. P. N. odbytego 
w dn ia  3 t  styczn ia  1926 r. zaw iadam ia się 
w szystkie kluby, ze w kładkę za I. kw arta ł 1926 
rok m ają w płacić do ka^y K. Z. 0 . P. N. do 
dnia 15 m arca 1926 r., następnie wpisowe do 
mSetraostw k lasy  B i C m ają k.luOy- -m placift)
piz-ed rozpoczęciem mistrzostw.

2) Przypom ina się klubom zalegającym - 
z opłatam i za rok 1925, żo wyrównanie tych 
należy tości jest warunkiem brania udziału 
w rozgrywkach o mistrzostwo na r. 1926. K lu­
by zasuspendow ane nie m ogą brać udziału w za­
wodach o m istrzostwo i tracą  w czasie suspen- 
zji po 2 punkty w tych zawodach.

Zaznacza się, że ostatecznym  term inem  w y­
rów nania tych zaległości jest dzień 3 marca 
1926 r.

WśZclkio w płaty do K. Z. O. P. N. należy 
uskuteczniać za.pomocą blankietu  nadaw czego 
Pocztow ej K asy Oszczędności na konto K ra­
kow skiego Z. O. P. N. Nr 150.289, a  kluby k ra ­
kowskie m oga je u O zeza ć wprost w sek re tarja- 
d.- K. Z, O. P . N.

8) W zyw a się kluby Podokręgu sosnowiec­
kiego, aby nadesłały  bezzwłocznie Zarządowi 
K. Z O. F. N. następujące d a ty  odnośnie do 
uniesionych do W ojew ództw a Kieleckiego 
względnie w ładz adm inistracyjno politycznych 
I. ln stancj s ta tu tó w , k tó re  dotychczas nie z o ­
s ta ły  zatw ierdzone, a mianowicie: datę i liczbę 
podania w niesionego o zatw ierdzenie s ta tu tu , 
oraz do k tó re j w ładzy podanie to wniesiono.

Diarj usz ekonomiczny
— Nowa iaryfa lewarowa na polskich ko 

lejach, wprowadzająca szereg ulepszeń I zmian 
w klasyfikacji tuwa-rtw. weszła w życie z dniem 
dzisiejszym.

—  Pulska delegacja iło rokowań handlów ch 
Z Czechosłoua t ją  po Otrzymaniu instrukcji opu­
ściła Warszawę i odjochała do Pragi.

—  Prowizoryczny układ handlowy polsko- 
czeska-słowacki, zawarty 5 kwietnia 1925 r. 
w Warszawie zestal onegdaj ratyfikowany w Pra- 
dze.- *

— Pokłady węyla odkryto w An^lji w Che- 
sterfield. Praca nad eksploatacją tego węgla roz­
poczęła się już i da zatinJnienie około 2.000 ro­
botnikom.

— Fałszywi banknoty niemieckie 20-mar- 
kowe z datą 20 października 1924 r. pojawiły
się ostatnio w obiegu, jak donrsi generalny kon­
sulat polski w Berlinie. Są one łatwe do poznania 
ze względu na szereg wad technicznych.

— Szereg robotników sezonowych, wyjeźaża- 
jących z Poisni w r. b. do Niemiec, wzrośnie 
znacznie w porównaniu do lat ubiegły h. W związ­
ku z tern psszjorty dla tych robotn ków bęłą wy­
dawane w trybie uproszczonym.

— Frzedsławiciele przemysju naftowego w 
Małopolsce wschodniej zwróć li się do rządu 
i  prośbą o powołanie do rokowań o traktat handlo­
wy z Niemcami ekspeitów przemysłu naftowego.

Informacje przemysłowe i handlowe

dę fachowych rękach, zachowały, mimo ciężkie­
go przesil on,ia i  trudnych warunków pracy, •.doł- 
nośó konkuirencyjną na targyich zagranicznych 
i to nawet tak odległych, gdzie już same koszta 
przewozu wobec tego, żo idzie w danym wypad­
ku o towair objętościowy, stanowią '"znaczne 
utru-dnienuiie w zdobyciu tych tairgów.

WYBUCH ROPY NAFTOWEJ. W tych dniach 
na, koipalni „Bracia Nobol“ w Mraźmicy (Zagłębie 
Borysławsikac) w otwoirze świdrowym IV.I otrzy­
mano w głębokości 1.517 metrów z piaslkowca 
boi/sławskiego produkcję 3 wagony (a 10.000 kg) 
ropy dziiennie, oraz towarzyszący jej gaz ziemny.

Od dnia 25 stycznia na kopalni nafty „Towa­
rzystwa gómiozo-naftowego** .w Torouzówce 
(okręgu górnie,wg-o Kroenó) trwa strajk, który 
objął wszystkich zajętych tam robotników. Pa 
w-od-cm strajku jest niewypłacalne zarolików od 
półtora miesiąca. r 

ŁÓDZCY PRZEMYSŁOWCY PRAGNĄ liKS 
PORTOWAĆ MASZYNY DO ROSJI SOWIEC­
KIEJ. Ze strony pownycli sfcir przemysłowych 
w Łodzi czyniono są usiłowania wywozu całych 
zespołów przędzalni odpadkowych do Ro-ji.

Tamtejszy pnzemytd bawełniany przed wojną 
był wyspecjalizowany w wytwarzaniu wyroku - 
gatunkow ydi płSfóuili i absolutnie nie potrafi) pro­
dukować tkanin odpadkowych. To też Łódź mono­
polowo opanowała przed wojną tamtejszy ry m k . 
Obecnie również stosunkowo największym popy­
tem cieszą się towary odpadkowa

../chodząc z tego założenia, ozfNiiiuiro *ą w Ło­
dzi stararaa. . rozpoczęcia tej gałęzi fabrykacji 
w Rasji

Obowiązujące oboomie prawno warunki w so­
wietach pi ze widu ją możność otwierania ■ towa­
rzystw akcyjnych, tak, iż w tej formie można bę­
dzie rozpocząć pracę, obecnie wśród fabrykan­
tów,. k t ó r z y  maj., r i ie c s z y n u e  zespoły odpadkowe,

han.om. Portfel wekslowy Banku wynosił 14 mS 
guldenów. Cliarakterystycznem jest, że w okresi-? 
przesilenia., t. j. od sierra ia do końca grudnia 
ub r., nie zwiialiejszouo wcale kredytów, udziela­
nych handlowi i przemysłowi. Również wysoce 
znamkimiein dla sposobu prowadzenia butiku jest 
ń>, że kos.ita  handlowo wyniosły wszystkiego 
950.000 guldenów. Dalej dzięki staraniom ihiukn, 
utworzono Bank łlipoteczny, udzielający kredytu 
rolnictwu oraz właścicielom nieruchomości. Bank 
Gdański zdobył sobie n i ,  targach angielskich 
anac.zuc zaufanie, tak, że udało mu się uplasować 
w Londynie listy zastawne na sumę 60.000 fun­
tów.

PRZYWÓZ TO\YAP.ÓM REGLEMFNTOWA- 
NYCH Z ZAGRANICY PRZEZ OSOBY PRY­
WATNE). Izba handlowa i przemysłowa w Kra- 
kowiie zawiadamia, iż celem ułatwienia otaobom 
prywatnym odbioru przesyłek zagranic/,nycłi, za- I prowadiaona jest ag-itacja, aby uozostnhięyU w f5Ł» 
wieraią<’ycli prozenty lub drobne ilości artyku- j ['rzoilsięwzięciu.
łów, przeznaczanych do własnego użytku, zez-wo- KOMISARZ DO SPRAW KONWERSJI OBLI- 
Hło min. przem. i, liamdlu na dołączanie do pod.nń j ACYJ MIASTA WARSZAWY został miano-wa- 
0 zezwól cni1? na pizewóz odnośnych towa.rów ny przez min skarmi, J . Zdziecłmwskiogo. Bę- 
zaniizem i kw ,u, stwierdzającego 'uiszczenie kzń on współdziałał z magistratom Warszawy
w sjnosób przepisany opłaty maniipnlhcyjuej, wy- 
uesizącej ziarzwyczaj 1 zł jaiko minimum pobiera­
nych opłat 2 zł, zależnie od wartości przesyłki. 
Wsikutck powyższego zarządzenia miniiis-tors twa 
unikną osoby, sprowadizające dla whusmego uźyt-

pi7,y ukhulaiuu planów konwersji obligncyj i zu- 
s ta l upoważniony do zatwiiardczonia planu tego 
Oraz do lntdzoru nńd wykonaniem konwersji 

PRZENOSZENIE PRZEMYSŁU WŁÓKIENNI­
CZEGO Z ŁODZI NA WĘGRY. Woboc specjalnie

ku dro-lme ilości towarów, 'zbędnej korespondon korzystnych warunkoY, jakie rząd węgierski daje
budzącemu się do życia przemysłowi .włókienni­
czemu, szereg fabryk włókienniczych z Niemiec 
.i Austrji przeniósł całe swe urządzenia tia Węgry.

eji w ,-prav'? opłaty manipulacyjnej. 'Zauważa 
się, że przepisy,, te nie dotyczą przywozu z Nin,
lilii . „ •' '■$ ,r

NA ŁÓDZKICH TARGACh WŁÓKIENNI­
CZYCH PANUJE NADAL OĆYWIENłE, wywoła­
ne popytem ze strony kupców inrowii,uc,jona!ny'ch, 
przyczem większość z uicli stainowią kupcy z Ma­
łopolski. . Kupowane są towary letnie, jodnakże 
transakcjo są stosu;n,kovY"o uieanaczue. Ceny ozna­
czanie w doiairach po kursie około 6.60, nie ule­
gły znńianne. Warunki sprzedaży poprawiły' się. 
''rzyjmowane są weksle do dwóch miiewięcy w wy­
sokości 50—ló%  na,leży tości.

Jeden z rzłomkow Izby handlowej polsko-węgier­
skiej, finna Wiudman, Wajc i Juj3h ii nawieź w Ło­
dzi, przonięsła również c-zęść swych yarsztatów 
do Iłiidapes*tt!, tworząc tam fabrykę _ włókienni­
czą, mającą wiol kio widoki j/owodiZi nia.. Izba 
Otrzymuje szereg zapytań z Węgrnr o majstrów 
tkackich, prędzailniezyeih, i rołiotników z przemy­
sł u w 1 ó k i oimiozego.

PRODUKCJA CYNKU W POLSCE A ZĄ GRA­
NICĄ. łh-odukcja cynku w Polsce zajinuje trzecie 

„SDWPOI.TORG-* W wyniku portrakluryj mię- w światowej produkcji tego minerału. —
dzy Pofckii.in Towarzystwem haudłowem d ia ,^ r raku 6 3 8 Łany Zjodnoczono jirodu.k.cw.iły

Polaoy w armji chińskiej
Baw iący przejazdem  iw W aisz.tw ie p. Mn­

ij u-z Podezas-ki, k tó ry  przed kilku dniam i przy­
był do Polski w prost z Chin, opowiedział kilka 
ciekaw ych szczegółów dotyczących życia Po­
laków  w państw ie nlebieskiem. O statnie zamie­
szki rew olucyjno i krw aw e boje zw alczających 
się generałów , w ytw orzyły  atm osferę trudną" do 
zniesienia. AĄgsfetecjr, am erykańscy  i francu­
scy obyw atele są jeszcze jako tako  trak tow ani, 
natom iast Polacy, W ęgrzy, Czesi ży ją  w cią­
giem niebezpieczeństw ie życia i prędzej r tv  
później zginą w  tern piekle. B eznadzieje,,:.' 
stosunków  spowodowała, iż wielu Europejczy­
ków  w stą p iło  do sze r e g ó w  ch rześc ija ń sk ieg o
genera ła  Fenga. Oczywiście m iędzy nimi są też 
i P olacy .”

Jed en  z byłych ofkerow  arm ji austriack iej, 
Polak, rodem z Nowego Sącza, piastuje godność 
dow ódcy pułku duńsk iego  i jest kandydatem  na 
m andaryna. " ?

Mniej ważneastau-owiskn zajmuje kilku in­
nych Polaków  w arm ji chrześcijańskiego gene­
rała. N iejaki W ojciech Kłus 1 Podlasia, daw u^ 
rosyjski podoficer, je s t szefem szw adronu i od­
znaczył się w k ilkunastu  bitw ach.

Jednym  z najw iększych dostaw ców  arm ji 
F enga jest obyw atel polski Ilersz W olf, z Roz- 
aoiu. P rzybrał sobie już nazw isko brzm iące 
z chińska i cieszy się ogrom nem  zaufaniem  ge- 
lieralicji.

W'praiwdzie zawód in tenden ta  arm ji chińskiej 
nie je s t zawrze bezpieczny, bo w  pewnej chwili, 
gdy nagrom adzi się stos niezapłaconych ra ­
chunków , dostaw cę w ieszają n a  piorwszem le- 
pszem drzewie, ałe Hersz W olf umie pogodzić 
zysk z niebezpieczeństw em  i grom adzi olbrzy­
mią fortunę, przyjm ując zapłatę ty lko  iw do­
larach  am erykańskich.

O d p o w i e d z i a l n y  r e d a k t o r :
M  I C  H  A  L  K O N O P I N S K L

lW‘7.4>CUe4'ta.Wa oJO lys. ton, l.ółtai.i 201 tys. to,a, Górny Śląsk  
zaś J ‘ i tyeTToir W roku Turą iwciaa sio-uiijkow
przesunął się ua naszą miokoniyść, gdrż Stany
Zjedinoczono próilukow uły 482 tys. ton, Bi lgja
198, zaś polski Górny Śląsk 95 tys. tom. Trzech

harutUtl 7. LW.you^ u  O. O
cielami rządu sowiodkiego, titiwórzciriio mięszane 
rowiir/.ysrwo handlowe ijoilsko-rwyjskic pod fir. 
mą „Sowpoltoirg11. W ub. tygodmiu odbyło się 
w Mipfcwię przy ud'ziale połstóoj delegacji zebra­
nie. zalożyciwSikiio Towarzystwa. Zadaniem Towa­
rzystwa będzie import i eikoport z Rosji i do K o-j° to11 przyAidia na Pol: kę, gdyż 
sji. K.a.pilał zakładowy wynosi 1 mii. rubli /iott.in, Górnym Śląsku wynosi obecnie o 
z raego 3/4 wpłaca strona jwlska, zaś każila ze śwatowej. Produkcja cynku anaj.luje się
stron posiada ,połovyę akcyj. Z okazji UDwonzonia W rękaih o wń-łk-ich warzyw .w górnośląskich, 
miąsizanego Towarzystwa/ poseł poLstki w Mosk wie Jejiorującycli prze ważnie nimniocik'm • kapftaH m. 
u mm. Kętrzyński, wydal ran# w ajiartaineintacli, Ostatnie lata wiplynęly niekorzystnie na r..zw j 
poselstwa. Nadmienić należy, że dotychczasowa, lmteldoj produkcji c y n k u , która c Jttoibizj niujo

M Y IIY
IV A lii i r.

S Z C Z U P A K I
SANUACZK

najtaniej do nabycia  2353
iv b a l i  ry b n ej, p la c  S ło w ia ń sk i

miejsce jednak w produkcji światowej w dalszym ’ ^  I s a l d e l a l  T c * ł  4 6 - 3 5
- ■ " B r '1-- i produkcja. na *___________________ _  _   * ______

a d a i r o ż e n S e M aść  
{•ł k o g u tk ie m )  

„M ROZOL* TSM 
le c z y  i g o l r a n k i ,  powstałe od odmrożenia 

■Sprzedają apteki. 2160

akcja spółki „Polrosi11 została uwiońcizona po­
myślnym skutkiem d-aię,ki poparciu i pomocy pzc 
-trony p<xsla sowiockieg'0 w Wa.rszawie, p. W oj- 
kowa.

EKSPORT POLSKIEGO AZOTNIAKU DO 
• RANCJI. Państwowa fabryka .zwłąków azoto- 
Yvyoh yv Cliorzoiwie zawarła muowę długotermi­
nową z Z wiązkami rol'niik„v/ francuski cli o dosta-

kroku rozwojowemu prorlnnkoji świato­
wej, pizaciLtynic, zdradiza spa>dók, który oczywiście 
jest połączony z powmżucmi stratami dla. go­
spodarki krajowej.

BUDAPESZTEŃSKI JARMARK MIĘDZYNA­
RODOWY odbędzie się pomiędzy 17 a 26 kwie­
tnia b. r. — Wystawcy polscy, którzy by chcieli 
posłać swe eksponaty na Jarinaik budapeszteu-

wę większych ilości azotnaałcu dla rolnictwa fram- lslkli> ni06';t uz.yskać w Izbie l{sńdfowej [>ol.s’so-wę- 
ciusikiego. Pierwsze tncn.>porty azotniaku zisatały | g.ie,r^kaej szczegółowe Informacje i wskazówki.
już podobno wyekspediowane.

f a l  [Kuwyż.szy śwtiadczy, że pewne gałęzie 
przemysłu jfolsikiego, o ile aą należycie zorgaui-

DZIALAI NOŚO BANKU GDa NSKIEGO. Na
podstaw ie sprawozdamia Banku Gdańsk ego  
(Bank von Danr/ig) za rok lttóó zajwl walut, wy-

BBOBISE g g łg S Z E H I f l l
Saloniki od SCO ztotych 

otomany, kanapy, kana 
pki rozkładane, łóż " a składa­
ne, matorace włosieane na 
raty! Lnszowioz, Fiorjańsk# 
44.  4304

B iu m n n y  salony, m ate ­
race, rozkładanki, sprze­

daje oraz w ykonnje wszelkie 
robofy tapicerskie  Zakład 
tapiccriKi, ni. iw .  J a n a  13, 

23 ib

i zapisach

zowaue i o de kie-rowr.ictwo spoczywa w napraw- noszący 16 mil. guldenów, nie uległ żadnym wal jj

Przy grach i zabawach, składkach
, pamiętajmy

o Torarzystwie S2koły Ludowęi
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gi»5*U) w inUo*i«, Hynek gt. 2& 
ł s i e tw  a w szelkie czynraścl 

tialcowe

FwfaKhjf M  Mylif?
S A. we Lwowie. — Oddział 
w Krakowie, Hynek gł, 35,
(K i-ryurtcfciy) Xei. 2ia« i  <12 
iaiutwia n n j k o r z y s t n l e f
WTKeikieczynności buBkuwewaJf przekazy na ws yatkia miejioo- 

wo«ci kraj. i jacrj-nicy.

i : ( ś h /c i e r n i e Gram ofony X l  n t r a

K  M A U R I Z I O
R j a i e k  g ł ó w n y  3 8

c t orlefunii i/
l

Wielki wybór

płyt I gramofonów
na jnow tie j konifnt^cj

angielskie, t  m arką ,Głos 6weg° 
if pana*

Józef Weks l er
K ra k ó w , u l. F lo r ia ó a k *  25.

I I .  S M O L A P S K A
Kraków, u l. Szawtka 9. T i l .  4365

J Ó Z K I '  W I I K K
tawedowy mechanik, stroiciel for- 
teuMWOw, kier, Wytw. fortepianów 
B (JabryelskOf tiL Stolcirtka L. 6 

7 tle/on 3&9-

H  erb a tc i 1
łierData 

i  „Rnczka“ 
j r n i  firosss

Sp. fi o . o. 
K r a k ó w  

R y n e k  g ł .  3 4

 'NOWA REFORMA
rUllfl firmy H. I R. Moor 8  jedyny dziennik popolndniowy

uajtrwaiaże 1° gm województwio Śląskiem 1 laoliouniej młopolsoo, 
Kraków, BroDrk* 13. Ttrialoi. 17 ^ 9  przynosi najsw łoższt w iadom ość telefoniczne, 

m  telegraficzne i  iskrowe, oraz osta tn io  notow ania 
w  giełdowe

l _ J t o t e l e _ J J

HOTEL. J
p o d  a o z i i S

FUiUlHIKA l i  u
TEL. 2263. T& 2253 V

s k ł a d y  n u t, ^

G e b t th n e r  i W o lff  f i  
Rynek gł. 23

e

K o n fe k c ja
dam ska 3 1

1*7 zy b o r y  
p iś m ie n n e

§

W a g i  5 . ^  rosnan ^  ®

;;a iaźktf nuty , płama Icrajow* 
i *»affia.ulozne.

. j t s t  ju ź  * g a d z in a c h  p o p o M n i j # M  ło i) w ie c z ó r -  ^  
n y ch  w  d n iu  o p u s z c z e n ia  p r a s j  d c  n a b y c ia :
W k sięg a rn iach  c łl Tow.

„K uch" lab w agenojach dzien^. iw
W Trzebini o godzinie H'50- 
W Szczakow el o godzinie 15'28.
W M ysłow icach o godzinie 15-52,
W K atow icach o godzinie 16-la,
%  O ś w i ę c i m i a  o godzinie 16-30.
W Dziedzicach o godzinie 17 12.
W Bochni o godzinie 16-36.
W T arnow ie o godzinie 17-32.
W R zeszow ie o god/iaie 10-41.

9 I » . s < c h r e . ^ e k
Srakó-i. flirjiiski 32, telef. 3215
M apazyn mód i strojów dam ­
skich, poleca ostatnie nowo- 

rnawafowe, w sicze* 
góm ości: koronki, brokaty, 
la W , jak równie* welwety, 
Veonr, Chiflony, Crepe de 

Oltine, Crepe Georgette.

i l
i

i
i

s
i

L ik i e r y 2

11 ALEKSANDROWICZ
basztowa 11. — Tel. 311 i 406t
Magazyn D rzyboióir b lm aw ycn

1 Ubezpieczeń ia

T jw iu y it y i ń u y i t i i i  i i  żytis
99

U L .  G E R T K U O Y  8.

f a b r y k a  a a jp r z n d s ld u y o h  ;  
l lk le r ó *

L H Y lk N  L U C A S

B O L S
b e t  *ł. 1576 j

Z n d n ó  w M i e r t i ł e !  iI—ioiw','i*a—«nmai,,'.miii.«irmrn4a—nnniiMimin

„SILCARBO" 
Zjednooz. kopaln ie górnośląskie 
Składy: u lica  Pawia, telefon 1391 
dostarcza hurtowni'* i delfljlicznie
fu; miptorw»»rzędHW»ęjl«llltok«
górnoóląski z w łasnych kopalń

IV,igl stołowe, dłdos-gtno, a p te ­
czne oraz  odważniki 7. cechą 
\ m t dostarcza na dogodnych 

w arunkach lirm a

„ W  A G
f a b r y k a  w u g  — O d d z ia ł : 
K ra k ó w , D łu g u  12, t©l. 4348.

•M a p ra w a  w s z e l k i c h  wag 
i pr/.ygot, do cechowania.

W i e d z a

,<ursa maturyczn. i aot<ztałca),£a

„ W I E D Z A "
pod osobistera kierownictweDi 

prof. Bogusława Butrymowiua
9 Krakowie, ul. Studencka L. 14
przygotowują lak do m atury , 
akoteżdo wszystkich egzaminów

s a s u b r i c a * *  m  m r a e s t . 1 a % e » e c  p j o o a n e e e  n a ® ® 1* ®  ^

L*oznan 
ks ltjram  a wysyłkowa

Ż ycie p łc io w e
(ICO slion) /.i 1'50. Sam ogwałt 
0v0. — Miodowe miesiąca U'8(1. 
Zboczenia płciowe 0'iJO. Etyka 
stosunków  płciowych 0'd0. Se­
kretne sposoby m ałżeńskie 0*80,
Co każda panna  wiedzieć po­
w inna 1*—. Dlaczego ingż.czyż.nl 
się nio żenią u'40. Rozwój sto­
sunków  płciowych 0 80. Dwie 
m oralności 0‘30. Pojedynczo lub 
w szystko razem za zt 8ÓO tran  ko 
z dodatkiem ,1 egendy wo.ennc;*' 

w ysyła:

W ł .  W i l a k ,  K s i ę g a r n i a  
P o z n a ń ,  u l .  P o d g ó r n a  10/34 g

najskuteczniejsza « |

W PRZEWODNIKU |
in f o r m a c y jn o - h a n d lo w y r a  

. tR lW E J  R E F 0 B M 7  S

Czcionkami Dr karni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarząaem Stanisława Ziemiańskiego.


